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PONURA TAJEMNICA DOMU MODLITWY.
ZAMORDOWANIE SEKCIARKI.

W ARSZAW A, 15. 4. Jak to wczo­
raj pokrótce donosiliśmy w lokalu sek­
ty  religijnej zrzeszenia badaczy nauki 
pierwszych chrześcijan, przy ul. Ogro. 
dowej nr. 63, gdzie m ieści się także mi­
sja chrześcijańska dla nawracania ży­
dów, zamordowano kierowniczkę pla- 
sówki warszawskiej tej sekcji Etnę 
Grace Mott, obywatelkę, Stanów Zjedno 
ezonych, licząca 40 lat. Mrs. Mott leża­
ła w kałuży krwi na podłodze w sali 
konferencyjnej. Gardło miała poderżnie 
te aż do stosu pacierzowego. Obok leżał 
okrwawiony nóż.

Niezwłocznie na miejsce przybyły  
władze policyjne i sądowo - śledcze.

CO TO ZA SEKTA ?
Badacze nauki pierwszych chrześci- 

/jun wraz z chrześcijańska m isją nawra 
Bania żydów przybyli do Polski przed 
10 laty  ze Stanów Zjednoczonych, które 
jak wiadomo, są ogniskiem wszelkiego 
rodzaju odłamów religijnych. Ogółem  
E  Stanach Zjednoczonych istnieje aż 
117 kierunków religijnych chrześcijań­
skich. Misja zajęła sie w W arszawie 
pracą m isyjną wśród żydów, usRejąc 
nawracać ich na wiarę chrześcijańską.

W lokalu zdarzają siq codziennie 
niem al zatargi, bowiem rodzice żydzi 
przychodzą odbierać swoje dzieci, 
młodzież przeważnie w latach  
16 do 20, która chętnie uczęszcza 
na nauki, zwłaszcza, że sekta, aczkol­
wiek sama bardzo uboga, czyni bardzo 
wiele dla ulżenia niedoli ubogie!', ży­
dów, rozdając odzież, jedzenie i pienią­
dze.

Główna kwatera sekty m ieściła sie 
,w Radości pod W arszawą w w illi 
„Betel“, co w tłumaczeniu na jeżyk poi 
ski brzmi „Dom wypoczynku". W w illi 
tej prowadzili sekciarze szkołę dla dzie 
ci wyznania mojżeszowego, obecnie 
jednak z powodu ciężkich warunków, 
materjalnych naukę przerwano.

JA K  WYKRYTO ZBRODNIĘ?
Wczoraj z Radości przybyły do War 

szawy z nowoochrzszezoną Haną Zalc- 
man Janette Rott i H ela Bałaban. Na 
pukanie do drzwi lokalu nikt im nie 
odpowiedział, wobec czego kobiety we- 
*wały dozorcę domu, ażeby przemocą 
otworzył drzwi. Wówczas natknięto sie 
na trupa.

W YNIK  OGLĘDZIN.
Oględziny, dokonane przez władze 

policyjne, wykazały co następuję:
Mrs. Mott została przed zamordowa 

niem ogłuszona uderzeniem jakiegoś  
tepego narzędzia w głowę. Widocznie 
usiłowała ona krzyczeć, widząc napast 
ników, bowiem są znaki — sińce na 
twarzy — dowodzące, iż zbrodniarz u . 
siłował zatkać usta swej ofierze. W e­
dług dalszego przypuszczenia zbrod­
niarz (władze są zdania, że w morder­
stw ie brała udział tylko jedna osoba)
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udał sie do kuchenki, tam znalazł nóż 
kuchenny, wrócił do nieprzytomnej ka- 
znodziejki i zadał jej kilka uderzeń w 
twarz oraz jedno głębokie ciecie w szy­
je. To ciecie właśnie okazało sie śmier­

telne. Następnie zbrodniarz porzucił 
nóż koło trupa, znów udał sie do kuch. 
ni i tam w ytarł rece w scierke od wy­
cierania kurzu.

Zarówno na rękojeści noża, jak i

Konferencja marszałka Piłsudskiego w Bukareszcie
z królem Karolem  i ministrami rumuńskimi

B U K A R E SZ T , 15. 4. Parow iec 
„Rom ania", na ktorego pokładzie 
m arszałek P iłsudski odbywał podróż 
z E g ip tu  do Rum unji, zawinął do
K onstancy we wtorek-

M arszałek natychm iast w towa­
rzystw ie posła polskiego Szembe- 
ka odjechał do B ukaresztu , gdzie je  
szcze przed południem  odbył konfe­
rencję z królem  Karolem .

Źkolei król K aro l rewizytował 
m arszałka w  apartam entach  posel­
stw a polskiego.

W  ciągu dnia m arszałek P iłsud­
ski odbył konferencję z szeregiem 
w ybitnych osobistości rum uńskich,

m. in. również z prem jerem  Jo rg ą  i 
m inistrem  A rgetoianu.

Przedm iotem  tych rozmów był 
szereg niezałatw ionych dotychczas 
spraw , dotyczących stosunków mię 
dzy obu państw am i, a przedewszyst 
kiem kw estja  u jednostajn ien ia  sta­
now iska obu rządów w kw estjacb, 
k tó re  stanow ią przedm iot obrad kon­
ferencji rozbrojeniow ej.

W  środę popołudniu m arszałek 
Piłsudski odjechał do Foltic.eni, 
gdzie odbędzie się przegląd 15 p. p. 
rum uńskiej jego im ienia. P obyt m ar 
szalką P iłsudskiego w B ukareszcie 
potrw ać m a cztery  dci.

Sensacyjny plan anulowania długów wojennych.
NOWY JO R K , 15. 4. A m erykańskie 

koła polityczne za jm ują  się sensacyj­
ną mową dem okratycznego kandydata  
na prezydenta  S tanów  Zjednoczonych, 
Al. Sm itha, k tó ry  przedstaw ił nowy 
plan uregu low ania  spraw?/ długów wo­
jennych  państw  europejskich  w Ame­
ryce.

Sm ith  proponuje, by sp łatę  długów 
odroczyć na 20 la t. Podczas tego okresu 
S tany  Zjednoczone sk reśla łyby  z konta 
dłużniczego poszczególnych państw  su­
m y w wysokości 25 proc. w artości za_ 
kupionych przez dane państ wo w Ame­

ryce towarów. Po 20 la tach  nastąp iło ­
by ostateczne rozliczenie.

Sm ith podnosił, iż urzeczyw istnie­
nie jego p ro jek tu  jest więcej realne, 
iiiż bezm yślne dom aganie się od państ w 
europejskich sp ła ty  długów wtedy, kie­
dy one przeżyw ają ciężki kryzys i p ła ­
cić nie mogą. W ejście w życie jego pro- 
pozycyj przyczynić się m usi do oży­
wienia gospodarczego w Ameryce, gdyż 
poszczególne państw a, chcąc uzyskać 
jaknajw ieksze skreślenia swego d ługu  
w Ameryce, m uszą prow adzić z n ią  o- 
żywiony handel.

na ścierce znajdują się znaki, któ­
re stanowią barde.o cenny m aterjał dla 
śledztwa.

MĘŻCZYZNA, CZY KOBIETA?
Obecnie śledztwo idzie w kierunku 

ustalenia, czy morderstwa dokonała ko 
bieta, czy mężczyzna i jakie pobudki 
zrodziły krwawy czyn. Morderstwo ra 
bunkowe jest w tym wypadku nieomal 
wykluczone, bowiem sekta miała środ­
ki bardzo ogranieeone. Jaka więc byh» 
przyczyna, ustali niewątpliwie śledz­
two.

Policja dokonała kilkunastu areszta 
wań zarówno wśród chrześcijan, jak i 
wśród żydów.

MARJAWICI?
Zaznaczyć należy, że sekta ta, znana 

jeszcze pod jedną naawą „Amerykań­
sko - europejskiego zbratania" (Cen­
trala w Nowym Jorku) nie posiada ża­
dnej hierarchji duchownej.Jedynie dzia 
łają wśród nich kaznodzieje, wybierani 
z pośród lepiej znających tekst pisma 
św. Ostatnio do sekty tej zgłosili przy­
stąpienie duchowni marjawiecy Przeor- 
ski i Żebrowski. Na tem tle powstało 
pierwsze mniemanie, iż sekta ta nosta- 
ła opanowana przez zwolenników bi­
skupa Kowalskiego.

40 SEKT W POLSCE.
Morderstwo to odsłania w  pewnej 

mierze tajniki działalności różnyeh 
sekt. religijnych w Polsce. Jest ich o- 
bccnie 40, przytem większość z nich ko­
rzysta z pomocy materjalnej ze Sta-

K O N F E R E N C JA  GOSPODARCZA.
W ARSZAW A, 15. 4. (wł.) W  prezy  

djuin rady  m inistrów  czynione są przy 
tow ania  do konferencji gospodarczej, 
k tó ra  się odbędzie dnia 25 kw ietnia.

Wybuch nowego wulkanu w Chile.
NOWY JORK, 15. 4. Z Santiago de 

Chile donoszą, iż uważany dotychczas 
ża w ygasły wulkan Plaurhon w An. 
dach, wznowił wczoraj działalność. Z 
krateru biją w górę snopy ognia i kłę­
by dymu.

Równocześnie w Santiago dają się 
odczuć silne wstrząsy ziemi.

Według komunikatu urzędowego wy 
buch 8 wulkanów nie spowodował w 
Chile żadnych ofiar w ludziach.

Jak wynika z wywiadów lotniczych, 
wulkany te uspokoiły się. Kratery wy­
pełnione są lawą, która miejscami prze 
lewa się przez brzegi krateru.

Z LIGI NARODÓW.
GENEW A, 15. 4. (wł.) N a najbliż- 

szem posiedzeniu lig i narodów  _ zn a j­
dzie się spraw a w ycofania w ojsk ja ­
pońskich z Szanghaju .

Sfałszowanie przez Kreugera obligacje włoskie
służyły do wyłudzania pożyczek.

SZTOKHOLM, 15. 4. P ra sa  codzien­
na przynosi nowe sensacje, związane z 
a fe rą  K reugera . N iektóre z nich są n a ­
ty chm iast dem entow ane, większość je ­
dnak  zdaje się polegać n a  praw dzie.

O statnio w płynęła znów a fe ra  fałszo 
w ania przez K ręugpra  papierów  hipote 
cznych, n a  podstaw ie k tó rych  zdołał 
pod zastaw  hipoteczny nieruchom ości 
koncernu w B erlin ie, uzyskać k ilk ak ro t 
ne pożyczki

Co do sfałszow anych obligacyj wło­
skich stw ierdzono, iż nie by ły  one pu­
szczone w obieg. O bligacje te na sumę 
p rzekraczającą 300 m ilionów  koron zna­
leziono w skrytce. B yły  one drukow ane 
na szwedzkim papierze.

W edług dorAssień „Dngens N yheter 
jeden  z podpisów na obligacjach  p isany  
je s t na  rozm aitych  odcinkach obliga- 
cyj niejednakow ym  charak terem . Obli 
gacje w łoskie praw dopodobnie nie by­
ły  użyte jako  k a p ita ł bankow y i nie.

były  wniesione do aktywów. S łużyły 
one K reugerow i do w yłudzania poży­
czek. Podczas rokow ań pożyczkowych 
powoływał on się na  nie, tw ierdząc, iż 
szczegółów tran zak c ji z W łocham i nie 
może u jaw nić ze względu na  doniosłe 
następstw a polityczne, jak ieby  w y ja ­
wienie Tajem nicy pociągnęło za sobą.

D ziennik dom aga się w ostrym  a r ­
tyku le  in terw encji szwedzkiej po lic ji

 oOo------
BRYLANTY SPADNĄ W CENIE 

NOWY JORK, 15. 4. (wł.) Kierownik  
technicznego uniwersytetu w Columbji, 
prof. R alf Macky oświaderył dzienni­
karzom, że w najbliższej przyszłości ce­
na brylantów znacznie spadnie, gdyż w  
laboratorjum uniwersytetu dało się 
wytworzyć djam enty w drodze chemiez 
no - syntetycznej.

D A R  HR. B R A N IC K IEG O  Z W ILA ­
NOWA.

W ARSZAW A, 13. 4. P rezyden t Rze­
czypospolitej p rzy ją ł dziś n a  nad jen c ji 
A dam a hr. B ranickiego, w łaściciela W i 
łanowa, k tó ry  na  ręce p. prezydenta  o- 
fia row ał d a r d la  przyszłej b ib lio tek i 
S tanisław ow skiej, obejm ujący  10 cen­
nych obrazów, 15.000 sztychów i 50 000 
tom ów b ib ljo tek i w ilanow skiej.

Ponadto  prezydent odbył konferen­
cję z prezesem P. K. O. dr. G ruberem

D E FR A U D A C JA .
BYDGOSZCZ, 15. 4. (wł.) W  kasie 

chorych w Szubinie urzędnik  tejże ka­
sy  W alkowslci dopuścił się nadużyć się­
gających  kw oty  7 tys. zł.

W  A ZJA TY C K IM  K O T L E  WRĘ.™ 
G enerał M aa przeszedł do bolszewików.

LONDYN, 15. 4. J a k  donosi p rasa  ja  
pońska, g enera ł M aa przeszedł n a  stró j 
nę Sowietów. Gen. M aa, obrońca rzeki 
Nonni, ostatn io  pozostający na  służbie 
japońsk iej, p rzepraw ił się przez A m ur 
do B łagow ieszczeńska i obecnie jest go­
ściem władz sowieckieh. Podobno _peiv 
tra k tu je  w spraw ie dostaw y broni dla 
party zan tó w  chińskich, na  k tó rych  czei 
le zam ierza stanąć w najbliższym  cza- 
sic

TOKIO, 15. 4. Oddziały chińskie, 
zbuntow ane przeciw  rządow i m andżur­
skiem u, za ję ły  stac ję  P ogran iczna ja , n*t 
g ran icy  ro sy jsk ie j.



Gotówką 40 Zł.
oraz

ĆWIARTKĘ LOSU
I-ej klasy 25 loterji 

otrzyma każdy posiadacz wygra­
nej stawki 

W KOLEKTURACH

Józefa HLAWSKIEOO
w Sosnowcu, 3-go M aja 23, 
w Będzinie, Małachowskiego 1,
W Dąbrowie Górn., 3 go M aja 4, 
w Zawierciu, 3-go M aja 1, 
w Grodźcu, Kościuszki 3, 
w Czeladzi, Kościelna 3.

Z MONACHJUM DO GDAŃSKA 
czyli z deszczu pod rynnę.

BERLIN, 15. 4. (wl.) W związku % 
rozgromieniem hitlerowskich oddzia­
łów szturmowych przez dekret Hinden- 
burga w kołach politycznych krążą po­
głoski, iż sztab oddziałów szturmowych 
i tajne archiwum p artj i narodowych 
socjalistów przeniesione być m ają do 
Gdańska,

W najbliższych dniach spodziewany 
jest przyjazd do Gdańska wybitnych 
współpracowników H itlera, którzy mar 
ją  opracować plan przeniesienia z Mo- 
nachjum do Gdańska całego aparatu  
organizacyjnego i mobilizacyjnego 
szturmówek.

GDANSK, 15. 4. (wl.l Ja k  donoszą 
z kół dobrze poinformowanych w Gdań 
sku bojówki hitlerowskie na terenie 
Wolnego miasta m ają być w najbliż­
szych dniach rozwiązane. Sprawą bo­
jówek zainteresował się wysoki komi­
sarz ligi narodów hr. Gravina.

 OflO------
BANKRUCTWO KONCERNU 

1NSULLA O M AJĄTKU 3 MIL JA R ­
DÓW DOLARÓW.

BERLIN, 15. 4. Silne wrażenie w 
kołach giełdowych wywołała wiado­
mość o bankructwie Insuil U tillity  In ­
vestments Inc., mamutowych rozmia­
rów przedsiębiorstwa, kontrolującego 
setki rozsianych po całych Stanach 
Zjednoczonych zakładów użyteczności 
publicznej, głównie elektrowni.

M ajątek koncernu wynosić ma 3 
m iljardy dolarów.

Bankructwo koncernu Samuela Ia- 
sulla, który padł ofiarą depresji na ryn 
ku obligaeyj, jest najw ięlszem  w hi. 
storji amerykańskiego gospodarstwa,

 0 Q 0 --------

DW IE KATASTROFY LOTNICZE.
Zderzenie e okrętem - matką.

PARYŻ, 15. 4. W  porcie tulońskim 
francuski hydroplan wojskowy, pod­
czas lądowania na okręt - m atkę zawa 
dził skrzydłem o maszt i runą ł do wo­
dy. P ilot i obserwator odnieśli lekkie 
obrażenia.

AMSTERDAM, 15. 4. Z Jaw y nade­
szła wiadomość o tragicznej katastro­
fie z holenderskim hydroplanem woj­
skowym opodal portu  Soreabaja na Ja  
wie. Z nieustalonej przyczyny samolot 
spadł z wysokości 500 metrów. Trzej 
podoficerowie utonęli, a czwarty, któ­
rego zdołano wyłowić, zm arł po prze­
wiezieniu do szpitala.

Opamiętanie nastąpiło.
Ha marginesie klęski bezrobocia w Zagłębiu.

 OQO---------
POCZTA WYSADZONA DYNAMI­

TEM.
NOWY JORK, 15. 4. (wł.) W mie- 

śeie Columbus w stanie Oi.do w Amery­
ce, nastąpił wczoraj wybuch niezwykle 
silnego ładunku dynamitowego, p o d ł o ­

żonego pod gmach głównej poczty. 
Wskutek wstrząsu runęła ściana fron. 
towa, a urządzenie zostało całkowicie 
zniszczone.

Wskutek wybuchu 6 osób poniosło 
śmierć na miejscu, a 20 rannych prze­
wieziono do szpitala. Istnieje przypu­
szczenie, że pod gruzami znajdują się 
jeszcze liczne ofiary. Policja nie odna- 
lazła sprawców zamachu

WŁ0S0W "CT
—  łysienie usuw a — 

„Esencja  CHINOWO-CHMIELOWA" 
\ ..M y d ło  CHINOWO-CHMIELOWE" 

z Kogutkiem.
S p rz e d a ją  a p te k i, s k ła d y  a p te c z n e

Wczorajszy „Kurjer Zachodni" 
w a r t  pt. Sytuacja na rynku pra­
cy w Zagłębiu Dąbrowskiem" poru­
sza sprawę bezrobocia. Pisząc o tej 
klęsce ofrgan przemysłowców snuje 
następujące refleksje:

„Na terenie Zagłębia posiadamy 
eonajmniej około 2 tysięcy bezrobot­
nych, którzy nigdy pracy nie otrzy­
mają z tej prostej racji, że pracy tej 
nie będzie, a jednocześnie w zakła­
dach pracuje wielotysięczna rzesza 
robotników, posiadających gospo­
darstwa rolne. Nie dość tego, bo do 
Zagłębia, mimo panującego tu kry­
zysu i bezrobocia, stale napływa ele 
ment wsiowy, który zadawala się 
każdą pracą i zarobkiem jedynie dla 
tego, aby przecierpieć ustawowy o- 
kres pracy i zdobyć prawo do za­
siłku.

Obecnie, kiedy już wiadomo, że 
skutkiem braku środków finanso­
wych pomoc dla bezrobotnych w po­
staci zasiłków oraz robót publicz­
nych ulegnie znacznym ogranicze­
niom, a jednocześnie następuje dal­
szy wzrost bezrobocia, nasuwa się 
pytanie, czy nie należałoby zająć się 
rozpatrzeniem wspomnianych powy­
żej spraw i przeprowadzić redukcję 
armji bezrobotnych, jak również 
zamknąć dopływ elementu wsiowe­
go do Zagłębią, który skupiony w 
jednem miejscu nie będzie w obec­
nych warunkach stanowił nabytku 
pożądanego, lecz wręcz przeciwnie i 
dlatego należałoby z braku innego 
wyjścia odciążyć nasz teren z uciąi 
liwego nadmiaru wolnych rąk do 
pracy".

Powyższe wynurzenie „Kurjera 
Zachodniego" jest wielce znamienne. 
Przez szereg ostatnich lat „Kurjer 
Zachodni" w tej sprawie głosu nie 
zabierał. Milczał, jak zaklęty, bo mil 
czeć musiał.Wszak jego chlebodawcy 
prowadzili zupełnie inną politykę,— 
politykę, która w konsekwencji swej 
wytworzyła dzisiejszy wielce niepo­
żądany stan rzeczy. Za klęskę bezro­
bocia, która dotknęła, głównie ośrod 
ki przemysłowe, gdzie dziś skoncen­
trowały się tysiączne rzesze bezro­
botnych, pozbawionych pracy, chle- 
ba i jakiejkolwiek pomocy — odpo­
wiedzialność ponosi całkowicie 
przemysł. Grdy dziś bije na alarm 
„Kurjer Zachodni" o nadmiarze wol 
nych rąk do pracy, o napływie ele­
mentu wsiowego itp., nie od rzeczy 
będzie przypomnieć te fakty i argu­
menty, które już tyle razy przyta­
czaliśmy na lamach „Expresu Za­
głębia".

Czytelnicy nasi przypominają so 
bie, kiedy przed paru jeszcze laty, 
w dobie najlepszej konjonktury dla 
naszego przemysłu, kierownicy nie­
mal wszystkich większych warszta­
tów pracy rzucali hasło tak zwanego 
„odmładzania przemysłu". Hasło to 
z całą namiętnością wprowadzano w 
czyn. Setki robotników w sile wieku 
wyrzucano na bruk, a na ich miejsce 
sprowadzano młode zastępy ludzi ze 
wsi. W akcji tej przodowały kopal­
nie, zrzeszone w radzie zjazdu, któ­
re wysyłały swych agentów na wsie, 
głównie do rolniczych powiatów wo­
jewództwa kieleckiego i tam prze­
prowadzano rekrutacje nowych sił 
robotniczych, które następnie spro­
wadzano i instalowano w Zaglęhiu.

Jednocześnie z tą akcją zakłady 
przemysłowe rozpoczęły „czyszcze­
nie" swych kadr robotniczych. Eo- 
botnika, pochodzącego z Zagłębia, 
uważano za zdemoralizowanego i 
więcz twierdzono, że jest już „za 
mądry . Wystarczało pp. przemy­
słowcom, by robotnik był trochę in­
teligentniejszy i bardziej uświado­
miony, aby pozbawić go pracy. Na 
miejsce wyrzucanych na bruk znów 
ściągano ludzi ze wsi, w przypusz­
czeniu, że ci dadzą się łatwiej eks- 
ploatowaći będą od miejscowych ro­
botników elementem znacznie po- 
tulniejszym. Odrywano wiec niejed­
nokrotnie ludzi od mniejszych, jed­

nak urządzonych gospodarstw n a  
wsiach, mamiąc ich większymi zarób 
kami w mieście.

Przyszły czasy cięższe. Nastąpiły 
redukcje, a w ślad za wyrzucanymi 
na bruk robotnikami miejscowymi 
poszli robotnicy, sprowadzeni ze wsi 
Ci ostatni, łudząc się, że nastąpi bli­
ska poprawa, nie wracają do rodzin­
nych wiosek, lecz siedzą na miejscu, 
mimo ciężkiej doli. Są między inny­
mi tacy, którzy nie mają już poco 
wracać, lecz bardzo wielu jest ta­
kich, którzy uparli się przetrwać złe 
czasy i siedzą na miejscu, pomnaża­
jąc w ten sposób kadry bezrobot­
nych, ludzi ściśle związanych z Za­
głębiem.

Wreszcie jeszcze jeden fakt, na 
który również już nie raz zwracaliś 
my uwagę, to sprawa zatrudniania 
w przemyśle całego szeregu ludzi, 
posiadających własne domy, sklepy,

drobne przedsiębiorstwa, a głównie 
byłych mieszkańców wsi, którzy do 
obecnej chwili posiadają własne go­
spodarstwa, które całkowicie wy­
starczyłyby im na utrzymanie.

Na te wszystkie ano mai je wielo 
razy zwracaliśmy uwagę. W swoim 
czasie biliśmy na alarm, przestrzega 
jąc przed smutnemi następstwami 
tego rodzaju polityki, prowadzonej! 
przez naszych przemysłowców, do­
magając się interwencji władz i u-1 
regulowania sprawy przyjmowania 
robotników do pracy, a przedew- 
wszystkiem wstrzymania napływu 
elementu wsiowego do Zagłębia.

Dziś organ przemysłowców biada 
nad wytworzoną sytuacją i szuka 
ratunku. Opamiętanie więc przyszło 
i dziś zdaje się, pp. przemysłowcy 
zrozumieli swe błędy. Niechaj więc 
jeszcze naprawią to, co się da na­
prawić.

Uwaga Kupcy Tytoniowi §
Na skutek rozporządzenia Polskiego Monopolu Tytoniowego P. T. 

kupcy mogą stale zaopatrywać sie w naszej hurtowni we wszelkiego ro­
dzaju wyroby tytoniowe które posiadamy na składzie w najlepszych ga­
tunkach, pozatem tutki do papierosów i zapałk’ sprzedajemy P. f. Odbior­
com po cenach znacznie zniżonych i na specjalnie dogodnych -warun­
kach. H urtow nia czynna bez przerwy od godz. 8.30 do 19.

Towar wydaje sic w lokalu hurtowni, przyjm ujem y również zamó­
wienia telefonicznie, telefon Nr. 5-35.

Polecamy się łaskawym wzglądom P. T. Kupców, pozostajemy
Z poważaniem

H urtow nia Tytoniowa R. LE SK I i J . MTTSIAŁOWICZ. 
w Sosnowcu ul. Piłsudskiego 18.

Z działalności okręgowego komitetu
L. 0. P. P. Zagłębia Dąbrowskiego.

W skutek wzrastających w niebywa- 
łem tempie trudności ekonomicznych, 
praca kom itetu okręgowego w ubie­
głym roku sprawozdawczym musiała 
być skierowaną przedewszystkiem do 
utrzym aniu stanu posiadania z poprze­
dniego czasokresu, a następnie w kie­
runku dalszego rozwoju wewnętrznego. 
Wyrazem tych usiłowań jest ruch 
ezłonków, którey są zgrupowani w S3 
kolach, ujętych w 5 komitetów m iej­
skich i 1 powiatowy:

Komitet Będzin posiada 11 kół z 129 
członków zwyczajnych i 211 członków 
wspierających, którym i jest młodejcż 
szkolna, razem 287 członków.

Kom itet Dąbrowa posiada 21 kół z 
2091 członków zwyczajnych i 1197 człon­
ków wspierających, którym i jes t mło­
dzież szkolna i robotnicy, nie zarabia­
jący ponad 3 zł. deienuie, razem 3288 
członków.

Komitet Grodziec posiada 5 kół z 218 
członków zwyczajnych i 159 w spierają­
cych z pośród młodzieży szkolnej, ra ­
zem 377 ezłonków.

Komitet Niemce posiada 5 kół <z 1340 
członków zwyczajnych.

Komitet Sosnowiec posiada 23 kół z 
875 członków zwyczajnych i. 1183 człon­
ków wspierających z pośród młodzieży 
szkolnej, razem 2058 ccłonków.

Komitet powiatowy Zawiercie posia 
da 17 kół z 387 członków zwyczajnych 
i 832 wspierających, razem 1139 człon­
ków.

Ja k  z powyższego zestawienia wyni­
ka, fundusze LOPP. są bardco szczupłe, 
albowiem wysokość składki członka 
zwyczajnego wynosi 50 gr., a członka 
wspierającego 10 gr. miesięcznie. Z tak  
uzyskanych wpływów komitet okręgo­
wy obowiązany był 50 proc. przekazać 
zarządowi głównemu w Warscawie, a 
dopiero z reszty dochodu mógł pokry­
wać wydatki związane z pracą na tere­
nie Zagłębia.

P rąca ta  obejmowała specjalnie 
dwa działy: propagadandę i wyszkole­
nie przeciwlotniczo-gazowe.

Propaganda eaś obejmowała: p ra­
sę, modelarstwo lotnicze, odczyty, po­
kazy gazowe, pracę na terenie szkolnic­
twa, sport, bibłjotekę i pism a fachowe. 
Wyszkolenie gazowe obejmowało: wy­
szkolenie personelu instrnkt., szkole­
nie ludności eywilnej, zaopatmepie w 
sprzęt przeciwgazowy i m aterja ly  o- 
chronne i zorganizowanie obrony prze- 
eiwgazowo-lotniczej na terenie przemy­
słu.

Prasa, trak tu jąca  poczynania LOPP. 
nader życzliwie umieszczała stale ko­
m unikaty, a  nadto a rtyku ły  z dziedzi­
ny obrony przeciwlotniczo - gazowej. 
Takich komunikatów i artykułów  uka­
zało się w miejscowej prasie ponad 100, 
a  niektóre z nich zostały powtórzone 
puccz prasę krajow ą.

Okręgowy komitet doceniając w ar­
tość propagandowa m odelarstwa lo tni

czego w szkołach, zorganizował spe­
cjalny kurs m odelarstwa dla instrukto­
rów modelarstwa. Modelarstwo jes t pro 
wadzone w szkołach powsz. Niemee, Po 
rąbka, Strzemieszyce, Dąbrowa, Dąbro­
w ą  Nr. 2 i G, w sem inarjum  nauczyciel- 
skiem w Sosnoweu i w Dąbrowie.

Odccytów wygłoszono na terenie okr. 
kom. w ciągu roku — 22. W ysłuchało 
ich około 10.300 osób z różnych środo­
wisk i sfer.

W czasie tygodnia lig i urządzono po 
kazy walki chemicznej w 9 miejscowo­
ściach Zagłębia przy udziale ponad 20 
tysięcy widzów.

Na terenie szkolnictwa wprowadzo, 
no specjalne pogadanki przeszkolenio­
we dla starszych oddziałów. Pogadanki 
te  prowadzone są przez nauczycielstwo, 
przeszkolone w obronie przeciwlotni­
czo - gazowej i ściśle współpracujące z 
LOPP.

P rzy komitcvie Sor/nowiec «i Dąbro­
wa powstały specjalne kola instrukto­
rów o. p. 1. g., które obok swcieli czyn­
ności fachowych przeciwgazowych, p ra 
eują w sekcjach sportowych, muzyczno- 
scenieznyek, propagandowych itp. D ru 
żyny oplg. biorą udział w zawodach 
sportowych, organizowanych przez in­
ne związki sportowe i uzyskują norm al 
ne dyplomy jako korporacja LOPP.

K ursy dla instruktorów’, urządzoną 
w Będzinie, Dąbrowie, Sosnowcu, Za. 
wierciu, Zagórzu, Strzemieszycach, K a­
zimierzu, Tucznej Babie dały okręgo­
wemu komitetowi 189 instruktorów II 
klasy i 201 instruktorów  I I I  klasy, wo­
bec czego okręgowy komitet rozporzą­
dza obecnie 252 instr. l i  i 382 instr. 
I I I  kl„ razem 634 instruktorów’, którzy 
obowiązani są  w każdej chwili stanąć 
do szeregu i nieść pomoc bliźnim, gdy 
nieprzyjaciel nam narzuci bój.

Niestety, szczupłe środki ma ter j a t  
ne nie pozwalają okr. komitetowi za- 

•stępów tych wyposaży* w należyty 
sprzęt. Na eałym bowiem terenie okr- 
kom. znajduje się zaledwie niewiele 
ponad 280 masek przeciwgazowych-^ Jest 
to mniej niż mało, nie licząc już inne­
go koniecznego sprzętu, którego nawet 
modeli wzorowych nie można skomple­
tować.

W kierunku wyszkoleniowym po. 
m yślał okr. kom. również o ludności 
cywilnej i na  terenie komitetów D ą­
browa, Niemce, a ostatnio i Sosnowiec 
odbywa się systematyczne przeszkala. 
nie ludności cywilnej ile razy do wo] via 
grupa osób tego przeszkolenia zażąda. 
Ponadto kom itety: okręgowy. Dąbro­
wa i Niemce posiadają na składzie po 
kilkanaście sztuk masek do roz- 
sprzedaży dla ludności eywilnej. Każ­
dy obywatel może sobie nabyć taką 
maskę w cenie 20 zł. otrzym ując je­
dnocześnie pouczenie użycia i przecho­
wania maski.

Budżet kom itetu okręgowego za rok 
ubiegły wyniósł sumę 21.199 zł. 84 gr-
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Wagony, jako mieszkania dla bezrobotnych.
Inicjatywę „Expresu Zagłębia” , podjęto przez całą niemal prasę.

Przed paru tygodniami „Expres Pom ijając znaczenie, jakie miał- w przemyśle wagonowym wielkiej
Zagłębia” poruszył Avielce aktualną 
kwestję zużytkowania Avagonow ko­
lejowych, jako mieszkań dla bezdom 
nych. In icjatyw a rzucona przez nas, 
została podjęta przez całą niemal 
prasę polską. Przed kilku dniami 
>,11. K ur je r Codzienny” obszernie 
omówił sprawę użycia wagonów ko­
lejowych, jako mieszkań dla bezdom 
nych, a obecnie „Expres Ilustrow a­
n y ” pisze obszernie na ten temat. 
Między innemi czytamy tam, że 
zagranicą spotyka się na peryferjach 
wielkich miast wagony osobowe, 
przekształcone na mieszkania, a oto 
czone ogródkiem. Czy u nas już zba 
dano kwestję przeznaczenia starych 
wagonów na cele mieszkaniowe lub 
gospodarskie?

M inisterjum komunikacji posia­
da około 12.000 zniszczonych wago­
nów, z tego dużą część krytych. Od­
dając pudła wagonowe za niską za­
płatą bezdomnym na mieszkania, 
miałoby ministerjum  możność czę­
ściowego dalszego zmodernizowania 
przejętego od państw zaborczych 
przestarzałego taboru wagonowego 
przez uzyskanie dochodów ze sprze­
daży podwozi wagonów na szmelc.

KRONI KA.
K A L E N D A R Z Y K .

K wiecień

16
Sobota

by r l̂a bilansu handlowego zmniej­
szony przywóz złomu, należy pod­
kreślić, że zrealizowanie tego pro­
jektu  przyczyniłoby się z jednej stro 
ny do łagodzenia strajku  nędzy 
mieszkaniowej, z drugiej strony do 
częściowego chociażby zatrudnienia

liczby bezrobotnych.
Czas więc najwyższy, aby prze- 

dewszystkiem m iasta Zagłębia zain­
teresowały się tą sprawą. In icjaty ­
wna wyszła z Zagłębia, niechaj wńęc 
i realizacja tego projektu rozpocz­
nie się od Zagłębia.

Gzy reumatyzm i podagra są uleczalne?
Ja k  wogóle wiadomora jest, reum a­

tyzm , podagra i pokrew ne cierpienia, 
m ają  za przyczynę nagrom adzenie się , 
kw asu moczowego w organizm ie. Za­
zwyczaj chorzy s ta ra ją  się przy  pomo­
cy różnych środków ja k  np. nac ie ra ­
nia, gorące kąpiele, okłady itp. uw ol­
nić się od tych  cierpień, ale przeważ­
nie  doznają ty lko  chwilowej ulgi. Czę­
stokroć następu je  zesztywnienie koń_ 
czyn, jak  rąk  i nóg, opuehlina kolan, 
tak . że chory poprostu  nie może pow­
stać z miejsce. W  in teresie  więc każde­

go chorego leży zastosow anie takiego 
środka, k tó ry  zupełnie usunąłby  te  e ier 
pienia. W  tym  celu należy więc zasto­
sować tab le tk i Togal, k tó re  -właśnie 
w strzym ując nagrom adzanie się kw asu 
moczowego, skutecznie zw alczają te 
niedom agania. Togal też uśm ierza bó­
le, nie w yw ierając żadnego szkodliwe­
go wpływ u na serce, żołądek i inne or_ 
gany. Spróbujcie i przekonajcie się sa­
mi, lecz żądajcie we w lam yin  in teresie 
ty lko  Togal. We wszystkich aptekach.

Pfżed ustaleniem nowych cen prądu elektrycznego
Dąbrowa chce założyć własną elektrownię.

Dziś: L am berta  
Ju tro : R udolfa 
W schód słońca: 4.49 
Zachód słońca: 18.40

RAD JO
W A R S Z A W A .

Sobota, 16 kw ietnia.
11.20. Kom. m eteor. 31.45. Codz. P rze ­

g ląd  P ra sy  Polsk iej. 11.58. S ygnał czasu
12.05. P ro g ram  na dz. bież. 12.10. P o ra ­
nek. szkolny ze Lwowa. 12.45. P ły ty . 
13.20 U rz. kom. P aństw . Inst. Met. io.35. 
P ły ty . 13.45. Kom. gosp. i g iełda pien. 
14.45. K oncert lekkiej m uzyki żyd. 15.30. 
.Wiad. w ojskowe dla w szystkich. 15.40. 
„P rzegląd  wydawn. p e rj.” 16.00. Kom. 
C entr. B iu ra  H ydr. 16.10. Odczyt. 16 30. 
P ły ty . 17.10. Odczyt z W ilna. 1.35. ,Jn - 
łtru m e n ty  i głos ludzki w m uzyce” 18.05 
Słuchowisko. 18.30. P ły ty . 18.50. Rozm a­
itości. 19.15. Skrzynka poczt. roln. 19.25. 
P ro g ra m  na  dz. nast. 19.30. W iadom ości 
sportow e. 19.35. P ły ty . 19.45. P ras . Dz. 
Radj. 20.00 „Na widnr k rę g u ”. 20.15 Mu- 
syka lekka. 21.55 Feljeton. 22.10 K oncert 
szopenowski 22.40. Dod. do P ra s . Dz. 
R ad j. 22.45. Urz. Kom. P aństw , lust. 
M et. 22.50. M uzyka tan . 7, dane. A dria.

W A R S Z A W A .  
N iedziela, 17 kw ietn ia.

10.00. Nabożeństwo z K rakow a. 11.58. 
S ygna ł czasu. 12.05. P ro g ra m  na  dz. bież. 
12.10. Urz. kom. Państw . Tn«t. Met. 12.15. 
Poraiuek sym f. z F ilh . W arsz. 11.00. 
„W alczm y z chw astam i”. 14.20. Polonez.
14.40. „Co słychać, o czem wiedzieć trze­
ba”. 15.00. D. c. koncertu. 15.55. P ro g ram  
dla dzieci starszych  i młodz. 16.20. P ły ty
16.40. „O k u ra c ji bez w yjazdu”. 16.55. 
P ły ty . 17.15. Odczyt ze Lwowa. 17.30. 
„Wiadom. przy jem ne i pożyt.” 17.45. 
K oncert popoł. 19.00. Rozm aitości. 19.25. 
Płyty. 19.40. P ro g ra m  na dz. nast. 19.45. 
Słuchowisko. 20.15. K oncert popul. 21.55. 
K w adrans lite r. 22.10. K tc ita l śpiewaczy
22.40. U rz. kom. P aństw . In st. Met. i 
kom. po licy jny . 22.45. W iadom ości spor­
towe. 23.00. M uzyka tan . z kaw. Georges.

K A T O W I C E .
Sobota, 16 kw ietn ia.

11.45. Codz. P rzeg ląd  P ra sy  Polsk iej. 
11.58. S ygnał czasu. 12.10. P o ran ek  szkol­
n y  ze Lwowa. 12.45. K oncert z p ły t g ram  
13.20. Kom. m eteor, z W arsz. 13.25 D. c. 
koncertu  z p ły t. 13.45. T ransm . z W arsz. 
14.55. Kom. Polsk. Z w. Zrzeszeń Gosp. 
W oj. Śl. 15.05. Interm ezzo muzyczne. 
15.30r T ransm . z W arsz. 16.10. Odczyt z 
W arsz. 16.30. S krzynka poczt. 17.10. Od- 
ezyt z W ilna. 17.35. T ransm . z W arsz.
18.05. Słuchowisko. 18.30. K oncert z 
W arsz. 18.50. Rozm aitości. 19.05. F eljg - 
ton  sportow y. 19.20. ,Z podróży po A fry ­
ce—M arrakech”. 19.45. T ransm . z W arsz. 
22.50. P ro g ra m  na  dz. nast. 22.55. M u­
zyka lekka i tan .

 oOo-----
CYRK STAN 1EW SK ICH.

Dziś, w sobotę 2 przedstawienia: o 
ł-ej popoł. i 8.30 wiecz.

Ja k  dowiadujemy się, przy związ­
ku elektrowni polskich w W arsza­
wie powołana została, do życia spe­
cjalna komisja taryfow a a v  składzie 
5 osób.

Z adan iem  kom isji je s t  opracoAvU 
n ie  now ych s taw ek  ta ry fo w y ch  d la  
całego k ra ju , k tó re  s tw o rzą  rea ln e  
podłoże d la  p o d jęc ia  p e r tr a k ta c j i  
z abonen tam i p rą d u . S ta w k i te  będą. 
uzgodnione z m in is te r ju m  robó t p u ­
blicznych.

„Polonja” donosi: W Avyniku po­
wziętej akcji o potanienie cen prądu 
elektrycznego szereg samorządów 
zdecydował założyć własne elektrow 
nie dla uniezależnienia się od zagra 
nicznych koneesjonarjuszów.

Między innemi m iasta Dąbrowa 
i PiotrkÓAY Avysłały delegację do 
min. robót publicznych z prośbą o 
wydanie odpowiednich koncesyj ma 
gistratom  tych miast.

Echa ponurego dramatu na Pogoni,
WCZORAJ ODBYŁ SIĘ POGRZEB Ś P. KAPUŚCIŃSKIEGO.

W strząsająca tragedja, jaka miała 
miejsce w ub. środę na Pogoni, która 
pochłonęła trzy istnienia ludzkie, w dal 
szym ciągu nie przestaje interesować 
mieszkańców Sosnowca, a w szczególno 
ści dzielnicy pogońskiej.

Na temat tragedji krążą powtarza, 
ne z ust do ust nieprawdopodobne wer­
sje i  najrozmaitsze domysły.

W przeważającej większości opinja  
publiczna potępia czyn Posyłka.

W ielu mieszkańców Pogoni, którzy 
znali się i stykali ze zmarłymi, utrzy­
muje, że czyn, którego się dopuścił Po­
syłek, oprócz podłoża erotycznego ma 
jeszcce inne przyczyny.

Na temat oświadczenia Posyłka w 
liście, że ojca nie zabił, krążą również 
różne domysły, które jednak- nie są o-

l>arte dotychczas na żadnych konkre­
tnych danych.

W dniu wczorajszym o godz. 3.15 
popoł. odbył się pogrzeb Kapuścińskie­
go. W pogrzebie wzięło udział sporo 
osób. Cała uroczystość pogrzebowa mia 
ła charakter spokojny.

Jak się dowiadujemy, dziś o godz. 4 
popoł. odbędzie się pogrzeb Posyłka.

Rodzina zmarłego przychyliła się do 
wszystkich jego życzeń, które wyraził 
w przedśmiertnym liście. Międcy inne­
mi, jak to donosiliśmy, Posyłek napi­
sał av liście, aby sprawić mu bogaty po­
grzeb z orkiestra za pieniądze, które 
mu się należą z udziału w spadku. W 
dniu dzisiejszym odbędzie się również 
pogrzeb Bolesławy Jackowskiej.

Nadużycia w kasie samopomocy  
urzędników tow. „Renard” w Sosnowcu.

Onegdaj policja aresztow ała u rzęd­
nika kop. hr. R enard  Antoniego Ple- 
banka, stałego m ieszkańca Sosnowca 
(Zamkowa 4).

P lcbanek od dłuższego czasu pełn ił 
funkcję sk arbn ika  i sen re ta rza  kasy  
samopomocy urzędników  kop. h r. R e­
nard.

W  ostatn ich  czasach, podczas rewi_ 
zji k siąg  u jaw nione zostały  pewne nie­
dokładności, co skłoniło kom isję rew i­

zy jną do szczegółowej kontro li wszy­
stk ich  powierzonych opiece Plebanka 
ksiąg. K ontrola ta  p rzyniosła  niespo­
dziewane w yniki. Okazało się bowiem, 
że P lebanek  sprzeniew ierzył 4.414 zł. 
23 gr. Wobec niezbitych dowodów wi­
ny  P lebanka, władze kasy  samopomocy 
pow iadom iły policję, k tó ra  P lebanka 
zatrzym ała  i przekazała do dyspozycji 
sędziego śledczego.

Ćwiczenia nolowe połączone z ostrem strzelaniem
hufców P.W. szkół średnich w Sosnow cu

W  dniach od 9 do 14 bin. włącznie 
odbyły się koncentracy jne ćw iczenia 
hufców PW . szkół średnich  w Sosnow_ 
cu, połączone z ostrem  strzelaniem^ na 
strzeln icy  na Dębowej Górze. W  ćwi­
czeniach potowych b ra ły  udział szkoły: 
sem. nauczycielskie m ęskie, gim n. S ta ­
szica, gim n. im. P ru sa , g ’ron. zrzesze­
nie rodzicielskie, szkoła rzemieślniezo- 
przernysłowa i szkoła handlow a Płockie 
go. K ażda z tych  szkół odbyła dwu­
dniowe ćwiczenia polowe połączone ze 
strzelaniem  w um undurow aniu  P. W.

Ćwiczenia odbyw ały się pod kierów, 
nietwem  m iejskiego kom endanta PW . 
i W F. por. Ś lusarczyka przy  udziale 
zawodowych podoficerów, in struk to rów  
PW . i podoficerów rezerw y.

TEATR M IE JS K I W SOSNOWCU.
Dziś w sc-botę, dnia 16 hm. o godz. 

8.30 wiecz. odegrana zostanie poraź 
pierw szy św ietna francuska kom edja 
w 3 ak tach  Armonta i Gerbidona w tłu­
m aczeniu Włodzimierza Perzy ńskiego 
pt. „Szkoła kokot”. A utorzy wprowadza 
ją  widza w m ało znane, a jednak  cie­
kawe sfery  w ytw ornego półśw iatka pa  
ryskiego, w którym , ja k  wszędzie „kar. 
je ra ” jest wszechwładną i kuszącą pa­
nią. N a tle  ko tery jek  w toj odw rotnej 
stronie życia stw orzyli Arinont i Ger- 
bidon, z niebyw ałą zręcznością moc za­
baw nych sy tuacy j, na  kanw ie perlą­
cych się hum orem  dialogów. W sztuce 
tej^ w ystąp i poraź pierw szy p. Wanda 
Zbierzowska w otoczeniu pp.: Kossa­
kowskiej, S o b o t k o w s k i e j ,  
B. Horowicza, J. Orchonia, P. Pa- 
lańskiego, Z. Relskicgo, R. Tańskiego. 
Sztukę reżyseru je  p. E. Szafrański.

W  niedzielę, 17 bm. popołudniu o 
godz. 4-oj „Tak się zdobywa kobiety”, 
lekka kom edja w 3 aktach L. Verneuila  
Geny popularne od 80 gr. do 2.60 zł.

W niedzielę wieczorem o godz. 8.30 
poraź d ru g i „Szkoła kokot”.

 OflO-

Z KIELC.

Podczas trw an ia  ćwiczeń obecni by­
li: inspektor PW . i W F. Kowalówka, 
kom endant obwodowy, m a jo r Miehocki, 
zastępca kom isarza m iasta  Sosnowca 
p. Almstaedt, naczelnik w ydziału  szkol, 
nego prof. Nawrocki, podczas ćwiczeń 
hufca sem inarjum  obecni by li również 
dyr. Mazur i dr. Mittelman, w dniu  
ćwiczeń gim n. zrzeszenia rodzicielskie­
go obecny by ł dyr. Kaczkowski, obecni 

"byli rów nież k ierow nicy hufców.
Młodzież w ykazała dużą spraw ność 

i o rjen tac ję  w ćwiczeniach polowych i 
strzelan iu , co jest w ybitn ą  zasługą ko­
m endan ta  PW . i W F. por Ślusarczyka, 
k tó ry  z zam iłow aniem  p racu je  nad  wy 
szkoleniem wojskowem młodzieży.

(k) Z cechu szeweko - cholewkarskie-
go. Zarząd cechu szewcko-cholewkar- 
skiego zaw iadam ia swoich członków, iż 
w niedzielę dnia 17 kw ietn ia  rb. o godz. 
10 rano w sali stow arzyszenia rzem ieśl­
ników chrześcijan  ul. Orla nr. 4 urządza 
trad y cy jn e  doroczne święcone ja jko , n^ 
k tó re  uprasza o najliczniejsze i punktu 
alne przybycie.

(k)Nowa lin ja  autobusowa. Z dniem  
15 bm., uruchom iona została nowa lin ­
ja  autobusow a na  przestrzeni Przed­
bórz, Ruda, M nin, Łopuszno, Snoeho- 
wice, R uda - Straw czyńska, Piekoszów, 
Kiolee. T rasa nowej lin ji wynosi 69 km.

Odjazd z Przedborza 5.50 rano, przy­
jazd  do K ielc 8.20 r.

Odjazd z K ielc 3.50 popoł., p rzy jazd  
do P rzedborza 6.20 wiecz.

O płata  jednej osoby za 1 kim. wyno­
sić będzie 10 gr., bagaż do 15 kg. prze­
wożony będzie bezpłatnie. O płata  baga­
żu ponad 15 kg., kosztować będzie za 1 
klg, i kim . 0.3 gr.

W łaścicielem  i koncesjonariuszem  no 
wo pow stałej lin ji  je s t Gedeon R eiter.

(k) G roźba s tra jk u  w kam ieniolo- 
łom ach „K adzieln ia”. Z powodu m ałego 
zbytu  na m a te rja ły  w apienne, d y rek c ja  
w apienników  „K adzielnia”, wym ów iła 
pracę w szystkim  robotnikojn, w tym  
celu aby  z dn. 16 bm., obniżyć zarobki 
robotnicze o 20 proc.

Rozgoryczeni robotnicy proponow a­
nych w arunków  pracy  nie p rzy ję li i u- 
dali się z in terw encją  do in spek to ra tu  
pracy. W razie, gdyby nic doszło do po. 
rozum ienia m iędzy dy rekcją  „Kadziel­
na” a  robotn ikam i, ci osta tn i zapowie­
dzieli z dn. 16 bm. s tra jk  włoski.

(k) Posiedzenie rady wojewódzkiej 
zw. s traży  ogni°Avycli woj. kieleckiego.
W  dniu  24 kw ietn ia br. odbędzie się po­
siedzenie rad y  wojewódzkiej Związku 
s traży  województwa kieleckiego w sali 
rad y  portretow ej urzędu wojewódzkiego 
o godz. 10 ran o  w pierw szym  term in ie  i
0 godz. 11-ej rano  w drugim  term in ie .

Porządek obrad: Z agajenie, zatw ier­
dzenie p ro toku łu  z poprzedniego zebra­
nia, spraAVOzdanie z działalności zarzą­
du za rok 1931-32: a) ogólno organizacyj 
ne b) techniczno-wyszkoleniowe, c) ka­
sowe. spraw ozdanie kom isji rew izy jnej, 
zatw ierdzenie p rog ram u  działalności na 
rok  1932-33, zatw ierdzenie p re lim inarza  
budżetowego na  rok  budżetowy 1932-33, 
w ybór uzupełn ia jący  2 członków zarzą­
du, w ybór kom isji rew izyjnej, wybór 
delegatów  * a  zjazd w alny  do W arsza­
wy, spraw a w ydaw nictw a o rganu  z wiąz 
k u  wojewódzkiego, zatw ierdzenie p lanu  
zaopatrzen ia  straży , rozpatrzen ie  wnio­
sków, zgłoszonych przed 20 kw ietn ia  
b. r.

(k) Cykl odczytów budow nictw a be­
tonowego i drogowego. U rząd woje­
wódzki kielecki zarządził podległym  
sobie organom  powiatowym  zorganizo­
w anie odczytów budow nictw a betono­
wego i drogowego ze względu na po­
trzebę uśw iadam iania  ludności w kie­
ru n k u  rac jonalizacji budownictwa. Od­
czyty odbędą się w poszczególlnych po- 
W 'atach w_g następującej^ kolejności: 
w powiecie koneckim  16 i 17 bm., w 
pow. kieleckim  18 i 19 bm., w pow. ję_ 
drzejow skim  20 i 21 bm., w pow. włosz- 
czowskim 22 i 23 bm., w pow. często­
chow skim  24 i 25 bm., w pow. olkuskim  
26 i 27 bm., w pow. m iechowskim  28 i 
29 bm., w pińczowskim  30 bm. i 1 m aja, 
w pow. stopnickim  2 i 4 m aja , w pow. 
sandom ierskim  5 i 6 m aja , w pow. opa­
tow skim  7 i 8 m aja, w pow. iłżeckim  9
1 10 m aja  1932 r.

O szczegółowym term in ie  i godzinie 
rozpoczęcia odczytów oraz o ich miej-, 
scu odbycia udzielają  in fo rm acy j po­
szczególne w ydziały  powiatowe w wy­
m ienionych miejscowościach.

O dczyty przeprow adzi p relegent zwią 
Bkn fab ry k  cementu.

Ze w zględu n a  bogatą  i ak tu a ln ą  
treść  odczytów, należy uważać za bar­
dzo w skazany jak  najw iększy  udział 
trafności w odczytach.



(k) Zbrodniczy strzał przez okuo. W
m ajątku  Naklo, gm. Irządze, pow. wlosz 
c ' . . vs .  ,v - o ,  przez okno postrzelono kar 

njzóclia A ntoniego, la t 49,
. .,, w plecy 11 śruein. Usta_ 

i. e rze ła i szw agier jego, K urek
.. l , ■ w nitra karbow y, a n  tle  pora- 

i ’uiutkow osobistych. K u rk a  przekazano 
władzom sądowyym.

(k) Rabusie. W e wsi ^trądów , gm. 
Chroberz, pow. pińczowskiego, 4 osob­
ników po w ybiciu szyby otworzyło ok­
na i w targnęło  do m ieszkania T rzebiń­
skiego Tomasza, gdzie po uderzeniu 2 
razy w tw arz żony poszkodowanego i 
zagrożeniu, aby była cicho, rabusie  za­
b ra li dwie p ierzyny i trzy  poduszki 
wartości 300 zł„ poczem zbiegli.

(k) Kradzieże. K ow alskiem u Józe­
fowi, zam. n a  K a r c z ó w c o  nr. 9 w nocy 
z 13 na  14 bm. z samochodu półeiężaro- 
wego KI. 71699 będącego na postoju 
przy ul. Spacerow ej 49, skradziono mo­
tor, skrzynię biegu, chłodnicę i gum ę 
zanasową, łącznej wartości 5000 zł.

■— Klim czak Józef, zam. we wsi Obi- 
( gm. Morawica, pow. kieleckiego, za­
meldował, że z niezaiuhciętego m iesz­
kania jogo została m u skradziona wa­
lizka z garderobą, w artości 300 zł. W 
toku dochodzenia ustalono, że spraw ca­
mi te j kradzieży byli: D am ian K ow al­
ski i A ntoni W oźniak ze wsi Włoszezo- 
wiee, gm. Maleszowa, pow. stopnickie_ 
go. których wraz z dowodami rzeezo- 
wemi zatrzym ano i przekazano w ła­
dzom sądowym. Skradzioną walizkę 
w raz z przedm iotam i zwrócono poszko- 
(}>wanemn.

(k) W ykrycie kradzieży. Na placu 
Wolności w K ielcach d. 3 m arca Sola. 
rzowi P inkusow i z Chm ielnika niezna­
na kobieta sk rad ła  pare bucików dzie­
cinnych, w art. 2 zł. Poszkodowany rzu­
cił się na złodziejkę, lecz ta w yrw ała 
mu się, pozostaw iając w jego rękach 
chustkę zimową. W  toku prowadzonych 
wywiadów ustalono, iż spraw czynią te j 
kradzieży była Salomon W ładysław a 
la t 44, m ieszkanka wsi Czarnów, pow. 
kieleckiego, zawodowa złodziejka, k tóra 
dnia 4 grudn ia  1931 roku wyszła z wię­
zienia kieleckiego po odbyciu kary . 
Złodziejkę zatrzym ano i przekazano 
władzom sądowym.

(k) Pożar. W  zagrodzie Józefa J a ­
nusa, we wsi Dębno, gm. S łup ia  Nowa, 
pow. kieleckiego w skutek wadliwej, bu­
dowy kom ina pow stał pożar, k tó ry  zni­
szczył tlaeh domu m ieszkalnego, oborę, 
stodołę i szopę k ry tą  słoma. S tra ty  w y­
noszą (5000 zł.

(k) R ep ertu a r kin. Kino „Czw artak" 
— >-zyb I j .  23 z B aśką O rwid i Jerzym  

a rrem .
 oóo-----

Z SOSNOWCA
(s) Zebranie kom itetów  kół LO PP.

W dn. 27 hm. w lokalu  kom itetu  m iej­
skiego L O PP. przy  ul. Bema, odbędzie 
się walne zgrom adzenie sprawozdawcze 
i nrogram ow o - budżetowe delegatów  
kół ligi obrony pow ietrznej państw a z 
następującym  porządkiem  dziennym : 
zagajenie i w ybór przewodniczącego, 
spraw ozdanie zarządu za rok 1931, od­
czytanie pro tokołu  z kom isji rew izyj­
nej, w ybory zarządu, w ybór kom isji 
rew izyjnej, w ybór delegatów  na  walne 
zgromadzenie, uchw alenie p rog ram u  
i rac na rok 1932. uchw alenie budżetu 
•>t rok 1932, wolne wnioski.

KURSY NARCIARSKIE
państw, scm. naucz męsk. w Dąbrowic
Przed  p a ru  dniam i odbyło się posie­

dzenie zarządu koła opieki rodziciel­
skiej przy państw , sem inarjam  naucz, 
męsk. w D ąbrow ie, w spraw ie kursów 
narciarskich , zorganizow anych w lu_ 
tym  i m arcu przez dyrekcję tego se­
m inarium  dla wszystkich niem al ucz­
niów tej uczelni. Kursy odbyły się w 
Z w ardoniu w Beskidach Zachodnich i 
trw ały  w ciągu pięciu tygodni. K ursy  
narc iarsk ie  połączone były z norm al­
n ą  nauką szkolną, k tó ra  odbywała się 
w specjalnie urządzonej sali, w godzi_ 
nacli rannych , w ilości 4 godzin codzien 
nie. Resztę dn ia  w ypełniały  ćwiczenia 
narc iarsk ie  i wycieczki na n a rtach  w 
góry  na Rachowiec, K iknlę, Magórę, 
Raczę i inne szczyty beskidzkie po stro­
nie polskiej i czeskiej.

W szyscy uczestnicy kursów m ieli 
zapewnione dobre pomieszczenie w pię­
ciu salach, przeznaczonych na sypial­
nię oraz smaczne, zdrowe i obfite po­
żywienie, tak, że mimo. iż lan o  m ieli 
lekcje, a potem  używali dużo ruchu, 
w ykazali p rzybytek  na  wadze, a wskm 
tek  cudownego operow ania prom ieni 
słonecznych opalili się na bronzowo. 
Dzięki należytej opiece w ychowawezej, 
nie było żadnych chorób an i nieszezę. 
śliwycłi wypadków. W szyscy uczniowie 
opanow ali dobrze jazdę na nartach , a 
odbyw ając wycieczki w góry i obcując 
z cudowną górską przyrodą, przeżyli 
dużo nowych pięknych wrażeń, k tóre  
pozostaną im w pam ięci na  całe życie.

W raz ż uczniam i wyjeżdżali na kur­
sy n arc iarsk ie  ich wychowawcy, k tó­
rzy  przed południem  prow adzili lekcje, 
a  następnie  b ra li udział wspólnie z 
uczniam i w wycieczkach narciarsk ich  
w góry.

W  pierw szej połowic m arca odwie­
dził i zw izytował kursy  narciarsk ie  se_ 
m in arju m  w Zw ardoniu kurator okrę­
gu szkolnego krakowskiego dr. E. No­
wicki, k tó ry  był na lekcjach szkolnych, 
obejrzał pomieszczenie kursów, przyj­
rzał się życiu chłopców w górach i ich

ćwiczeniom n arc ia rsk im , a naw et jako  
n arc ia rz  b ra l w ciągu k ilku  dni udział 
we wspólnych z uczniam i wycieczkach 
w góry. O o rgan izac ji kursów, o ich 
pożytku dla zdrow ia i ro zn o ju  fizycz­
nego młodzieży k u ra to r  w yraził się z 
całym  uznaniem . Chłopcy zaś czuli się 
szczęśliwi i dum ui, że m ogli wspólnie 
z Kuratorem  odbywać w'yeieczki n a r­
ciarskie.

K u rsy  n a rc ia rsk ie  odwiedził rów nież 
delegat "kola opieki rodzicielskiej p. 
F r. Szpruch, k ap itan  Roganowicz z o. 
kręgowego u rzędu  wych. fiz. i przysp, 
wojsk., k tó ry  in ic jatyw ę eem inarjum  
dąbrow skiego i sposób zorganizow ania ‘ 
5-eio tygodniow ych kursów n a rc ia r­
skich, polf/c-Tiiych z nau k ą  szkolną, u- 
znał za bardzo szczęśliwe i racjonalne 
i obiecał w im ien iu  urzędu okręg. W F. 
i PW . wT K rakow ie przyjść na  p rzy . 
szłość z wszelką możliwą pom ocą przy  
organizow aniu  podobnych wyjazdów  
zimowych w góry, przyczyniających 
się w ybitnie do rozwoju fizycznego 
młodzieży.

In ic ja ty w a  dy rekc ji sem inarjum  w 
D ąbrow ie i szczęśliwa je j rea lizacja  o- 
raz. n iew ątpliw e korzyści dla rozw oju 
i zdrow ia m łodzieży nasuw ają  m yśl, 
czy nie byłoby rzeczą wskazaną, ażeby 
kosztem skrócenia w akacyj letn ich  lub 
fe ry j św iątecznych Bożego N arodzenia 
i  W ielkanocy ustanow ić k ilkutygodnio  
we w akacje zimowe, p rzynajm nie j dla 
młodzieży szkół średnich — celem u- 
m ożiiw ienia je j  zażycia rozkoszy spor­
tów zimowych oraz poznania p iękna 
gór w zimie. M iałoby to specjalne zna­
czenie d la  tak ich  ośrodków, ja k  nasze 
Zagłębie D ąbrow skie, pełne dymów i 
wyziewów fabrycznych. Rok szkolny 
byłby podzielony na  dwie połowy z 
fe rjam i zhnowem i w środku. F e r je  
św iąt Bożego N arodzenia i W ielkiejno- 
ey ro li te j spełniać nie mogą, gdyż 
pierwsze w ypadają  na  początku, a d ru . 
gie już u schyłku właściwego sezonu 
zimowego.

Za systematyczną kradzież żelaza
na ko&ei.

Na odcinku kolejowym  Ząbkowice — Karaius, lat 31, mieszkańcy gm iny Woj
Łazy schw ytano oddaw ca poszukiw a. 
nych złoczyńców, którzy sk rad li syste­
m atycznie w arszaw skiej dyrekcji K. 
P . 1330 kg . żelastwa.

J u l  ja  n Mroczkowski, la t 29, Stani-

kowiee K ościelne, k tórych  to w łaśnie 
ujęto na gorącym  uczynku, stanęli 
wczoraj przed sądem  okręgowym  w 
Sosnowcu.

W yrok  opiewa po trzy  m iesiące n a  t
sław Czajkowski, lat 39 i Sylwester głowę.

Zranienie złodzieja w czasie aresztowania
O negdaj w godzinach popołudnio­

wych dwuch policjantów  udało 
się do m ieszkania znanego złodzieja, 
S tan isław a Rogowicza, zam. w Tucznej 
Babie, celem aresztow ania i osadze­
n ia  go w więzieniu, na skutek w yroku 
sądowego.

Rogowicz usiłow ał obezwładnić je ­

dnego z policjantów , a następnie  zbiec, 
co m u oczywiście uniemożliwiono. W  
czasie szam otania się  z policjantem , Ro 
gowiez został lekko zad raśn ię ty  w 
p ierś bagnetem , nasadzonym  na k a ra ­
binie. W  rezultacie sprowadzono go 
na  posterunek policji, poozem od tran ­
sportow ano do w ięzienia w Będzinie.

Mąż za miljony J
(POW!
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— Możeby pan hrabia poszedł 
po lekarza — odezwała się doń 
An usia.

— Dobrze — odrzekł i korzysta­
jąc  z pretekstu uwolnienia się od 
tyeh wspomnień, pośpiesznie opuścił 
pokój, siadł do gondoli i udał się do 
Wenecji.

Lekarz mieszkał na placu św. 
Marka, hrabia więc musiał przebyć 
prawie cały Kanał Wielki, na który 
przed dwudziestu minutami wpły­
nęła łódź, niosąca Jułjusza i  Con­
stanta.

F iranki w obu gondolach były 
odsłonięte.

Gdy dwie gondole mijały się. ar­
tysta spostrzegłszy nagle twarz2hra­
biego, zbladł i wydał cichy krzyk.

— Co ci się stało? — zapytał 
Constant.

Ju ljusz  wyciągnął rękę ku dru­
giej gondoli, która pomknęła jak 
jaskółka.

— Tam, tam... ten ezłowiek...
— Więc cóż?
— Poznałem go, jestem pewnym, 

że się nie mylę...
— Któż to taki?

— To ten z cmentarza przy uliey 
Marcadet.

— O kim mówisz? Czyś stracił 
głowę ?

A rtysta  spostrzegł dopiero, iż 
powiedział zawiełe i by uniknąć wy­
jaśnienia. zaczął się cofać. :

— Nie — odrzekł obojętnie — 
nie straciłem głowy, lecz omyliłem 
się... Złudziło mię podobieństwo...

— O cóż to'chodzi?
— S tara historja._
— Jaka?
-— Pewnej nocy widziałem czło­

wieka wchodzącego na opuszczony 
cmentarz przy ulicy Marcadet...

— No, miejsce zapewne nie bar­
dzo właściwe dla spaceru, ale mógł 
an mieć jakieś powody.

— Masz rację — odrzekł Juljusz.
Dalsza wycieczka odbyła się bez

wypadku, poczem Juljusz i Con­
stant wrócili do swej gospody.

Hrabia de Lueenay, zajęty swe- 
mi myślami, nawet nie spostrzegł 
gondoli, w której siedzieli Claude 
i Constant. Na placu św. Marka u- 
dał się do lekarza i wrócił z nim ra - . 
zem do Poveglia.

Lekarz, zbadawszy Henrykę, u- 
spokoił go i przyrzekł przybyć za 
dwa dni.

H rabia maio myślał dotychczas 
o dziecięciu, dla którego F ilip  Dau- 
ray  przeznaczył trzy miljony fran­

ków. Gdyby dziecko żyło, miljony 
te stałyby się własnością wspólną. 
H rabia mógł wprawdzie korzystać 
z nich i dopiero, gdyby H enryka 
umarła po śmierci dziecka, stałby 
się zupełnym ich właścicielem.

Myśli te nawiedzały mózg jego, 
lecz nie zrodziły jeszcze zamiaru 
zbrodni.

Myślał o Gabrjeli i o pokojowej 
Anusi, posiadających tajemnicę je ­
go ożenienia i mogących ją roz­
głosie.

Gdyby od której z nich dowie­
dziano się, że dziecięciu, które ma 
przyjść na świat, on ma dać swe 
kupione i dobrze zapłacone nazwi­
sko. wzięłoby mu to za plamę, za 
hańbę... ij

— Ach, to dziecko przeklęte! — 
powtarzał bezustannie — gdyby 
mogło się ono nie urodzić, gdyby 
ono umarło!

Następnego dnia rano Ju ljusz 
Claude odszukał gondoljera mówią­
cego po francusku i kazał mu płynąć 
do Poveglji. Przybywszy na miejsce 
wyskoczył na ziemię i kazał gon- 
doljerowi oczekiwać na siebie.

Długi czas błądzi! wśród rozma­
itych willi, otoczonych drzewami o- 
liwnemi i pomarańczowemi i dopie- 
re jeden z przechodniów wskazał mu 
willę Doria. Serce uderzyło mu moc­
niej. za kilka minubho*£L>*“ —Ł>ł.si»
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g im nazjum  im. E. P la te r  przypom ina 
swym  członkiniom , że dziś w lokalu  
g im nazjum  o godzinie 17.ej w p ierw ­
szym term inie , a o godz. 18 ej w drugim  
te rm in ie  odbędzie się doroczne walne 
zebranie koła.

(s) Zebranie PC K . w Sosnowcu.
18 bm. o godz. 8 wiecz. w lokalu  w ła­
snym  odbędzie się zebranie zarządu  po 
w iatow ego oddziału polskiego czerwo­
nego krzyża.

(s) Ze szkół. D yrekcja  m iejskiego in . 
s ty tu tu  kształcenia h a n d 'owego w Król. 
H ucie zaw iadam ia, że w niedzielą, dn ia  
17 bm. odbędzie się w insty tucie  w y­
w iad rodzicielski, k tó ry  poprzedzi na­
bożeństwo, odpraw ione w a u li o godz. 
10.ej. Na wywiad i wzięcie udziału  w 
nabożeństw ie dyrekcja zaprasza wszy­
stk ich  rodziców i opiekę domową ucz­
niów i uczenie m iejskiego gim nazjum  
handlow ego i m iejsk iej szkoły handlo­
wej.

(sj Zarząd g ru p y  „A“ nauczycieli 
śp iew u i g im nastyk i, w Sosnowcu za­
w iadam ia zainteresow anych, że w nad­
chodzący poniedziałek, dn. 18 bm. o go­
dzinie 7 wiecz. p. R. M alee w ygłosi trze  
ci zrzędu re fe ra t n a  Temat: „Metoda 
Tonic-sof-fa“.
.W P IS Y . DO W ZO R O W EJ SZKOŁY 

ĆW ICZEŃ. W szkole przy P ań stw o , 
wem S em inarju m  M ęskim i W aw el 1 w 
Sosnowcu na  stopień pierw szy jest wol 
nycli 30 m iejsc. P rzy jm u je  się dzieci od 
la t  6. Zgłoszenia p rzy jm uje  się do 15 
m a ja  br. P ierw szeństw o ' w przy jęc iu  
m a ją  wcześnie zgłoszeni. W zorów ka 
je s t szkołą państw ow ą i podlega opła­
tom  rządowym . P odanie  wraz z m e try ­
k ą  dziecka kierow ać do D yrekcji Sens. 
M ęskiego lub  osobiście codziennie od 
9 — 13.

(s) Jub ileusz  15-eia T .K . G. „Św it“ w  
S°sńew cu odłożony. Zapow iedziany na  
dzień 8-go m a ja  br. ogólny zjazd tow a­
rzystw a k u ltu ra ln o  - oświatowego 
„Świt", daw niej zjednoczenie młodzieży 
polskiej w Sosnowcu, połączony z u ro ­
czystością 15-Ieeia istnienia, tegoż tow a­
rzystw a, ze względów^ technicznych zo­
s ta ł odłożony do listopada br.

K om itet w ykonawczy, p odając  po­
wyższą decyzję do wiadom ości za in tere  
sow anych, zaw iadam ia, że p raca  o rg a ­
nizacyjno - przygotow aw cza kontynuo­
wać będzie w dalszym  ciągu, aż do cza­
su urządzenia te j uroczystości.

(s) Dzieje konia z wozem. W  związ­
ku z w iadom ością pod powyższym  ty ­
tu łem , zam ieszczoną w „E xpresie Za­
g łębia" w ub. środę p ie sz tn i jesteśm y 
o w yjaśn ien ie , że h is to rja  ta  m ia ła  
m iejsce przed św iętam i W ielkanocne- 
m i i p rzedstaw ia się nieco inaczej. M ia 
nowieie Tadeusz K ościelniak, chłopiec 
n iedorozw inięty  um ysłowo znal Lisa, 
poniew aż ten  często przy jeżdżał do- Sos 
nowca do rzeźni, to też L is pow ierzył 
m u  konia w W olbrom iu z pelnem  za­
ufan iem . Chłopiec, nic mogąc doczekać 
się pow ro tu  w łaściciela konia, p rzy je­
chał do Sosnowca. T u ta j sp o tk a ł go o j­
ciec, a  dow iedziaw szy sie. czyją włas­
nością jest koń, odprow adził go w raz 
z wozem do k o m isa rja tu  po lic ji w Siel- 
cu tego sam ego dnia.

(s> W ieczór P  sieczny- W  niedzielę
o godz. 8 wiecz. sekcja sceniczna domu 
ludowego urządza d la  członków' i w pro 
w ędzonych gości, wieczorek taneczny. 
K oniec o godz. 1-ej, w ejście zl. 1.

znaleźć naprzeciw domu, w którym  
mieszkała znieważona przez niego 
a tak ubóstwiana H enryka Dauray, 
będąca dzisiaj hrabiną de Lueenay 
— Ckaronte. I  w domu tym  znajdo­
wał się brat jego, co- został mężem 
Henryki i legalnym ojcem dziecię­
cia

Claude przeciągnął ręką po spo- 
eonem czole i wstrzymał się ną 
chwilę.

— Co mam przedsięwziąć? — za­
pytyw ał siebie. — Dla odebrania mu 
dziecka odważę się na wszystko; ale 
potrzeba postępować z rozwagą. Nie 
czas jeszcze... Jeżeli D ufour powie­
dział mi prawdę, a  przecież musiał 
wiedzieć dobrze. H enryka wróci do 
F ran cji i osiądzie w jakim ś zakątku 
lub u rodziców w Chennevieres... 
Tam  łatw iej mi będzie odebrać dzie­
cię... T utaj powinienem tylko czu­
wać pad: niern i  nad m atką i zabez­
pieczyć ich życie, gdyż ten syn me­
go ojca zdolny jest do wszystkiego! 
Ach. jakże go- nienawidzę! Zabrał 
mi tę, k tórą kocham, zabierze mi 
moje dziecię i jeśli go nie zamor- 
ełuje, to zatrzyma, by wychować na 
swój wzór!

c. d. n.
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Imponujący rozwój K.K.O. pow. kieleckiego.
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W lokalu kasy, przy uL Miekiewi- 
oza 12, odbyło się posiedzenie rady ko­
munalnej kasy oszczędności pow. kie­
leckiego.

Posiedzenie zagaił zastępca przewod­
niczącego rady p. Jerzy  Janecki, powo­
łując na protokulanta naczelnika zarzą 
du p. Lucjusza Knichowieekiego. Po 
przyjęciu protokułu, sprawozdanie imie 
niem zarządu złożył naczelnik zarządu 
Lucjusz Kniehowieeki, zaznajam iając 
członków rady z całoroczną działalno­
ścią kasy.

W pierwszym rzędzie p. Knichowieo- 
ki zobrazował postępy w gromadzeniu 
oszczędności, porównując stan tychże 
w roku sprawozdawczym ze stanem w 
latach ubiegłych. Zarząd kasy prowa­
dził stale um iejętną propagandę oszczę­
dności wśród miejscowego społeczeń­
stwa, a także wśród młodzieży szkolnej, 
wygłaszając bądź publicznie, bądź w 
muraoh szkolnych pogadanki na tem at 
oszczędności, zakładając kasy szkolne 
prowadzone przez młodzież szkolną.

Na koniec zarząd otoczył szczególną 
opieką klientelę w sprawach oszczędno­
ściowych, zastosował jaknajsolidniejssy 
sposób przyjm owania wkładów, czynił 
wszelkie ułatwienia przy wypłatach, 
dzięki czemu kasa pozyskała pełne za­
ufanie klienteli i uznanie społeczeń­
stwa.

W skutek takich poczynań, kasa w 
pierwszym roku swej działalności zdo­
łała osiągnąć sumę zł. 368.210.27 wkła­
dów na książeczki, w następnym t. j. 
1929 r. już 528.068.65, w r. 1930 zł. 757.415.66 
i w r. 1931 zł. 954156.64.

W chwili zaś obecnej stan wkładów 
na książeczki wzrósł do sumy zŁ 
1.009.317.20, której 95 proc. stanowią 
wkłady miejskie.

Biorąc pod uwagę niski stan zamoż­
ności terenu, na którym  kasa działa, 
oraz bierność społeczeństwa i niezrozu­
mienia zagadnienia oszczędności, rezul­
taty , jakie mimo to dało się osiągnąć, 
winny być uważane za więcej niż za­
dowalające.

Co się tyczy wkładów na rachunkach 
czekowych, to te również wzrastały, wy 
kazując w ostatnich latach sumę około 
zł. 200.000, w roku 1931 przejściowo wy­
nosiły zł. 501.279.17.

Pożyczki, udzielone przez kasę.
Zarząd kasy w roku sprawozdaw­

czym, jak  i w poprzednich latach, u- 
dzrielał pożyczek ze środków pienięż­
nych własnych, jak i z wkładów klien­
teli, ludności wiejskiej i m iejskiej, w 
formie dyskonta weksli z trzem a pod­
pisami do 6 mies. Od pożyczek z fundu­
szów własnych kasa pobierała U proc. 
w stosunku rocznym.

Niezależnie od powyższych kredytów

kasa udzielała pożyczek specjalnych — 
celowych — ze środków, uzyskiwanych 
cd państw, banku rolnego i gospodar­
stw a krajowego i rozprowadziła jo 
ściśle według podanych warunków, 
a mianowicie:
K redyty  państwowego banku rolnego: 
udzielane były na cele związane z inten 
syfikaają gospodarstw rolnych, na z a - , 
kup trzody chlewnej rasowej i buhai, 
m aterjałów  ogniotrwałych na krycie 
dachów, założenie i powiększenie pasiek 
i sadów owocowych.
K redyty banku gospodarstwa krajo­

wego:
na pomoc drobnym warsztatom przemy 
słu i rzemiosła, na sfinansowanie połą­
czeń wodociąg.—kanał, w nieruchomo

ściaeh m. Kielc.
Ogólna suma pożyczek, udzielonych 

przez kasę i  nie uiszczonych na dzień 
31 g rudnia 1931 r. wynosiła zł. 1.466.578.2#

Z powyższej sumy pożyozek korzy­
stali przeważnie drobni rolnicy, rze­
mieślnicy, kupcy i drobmi przemy­
słowcy.

Wkońcu rada przeprowadziła wy­
bory zarządu, w wyniku których zostali 
wybrani na dalsze trzy  la ta  pp.:Lucjusz 
Kniehowieeki na naczelnika zarządu, 
Franciszek Wojciechowski na zastępcę 
naczeln. zarządu i Jan B aran na człon­
ka zarządu.

W  wolnych wnioskach uchwalono 
przekazać na rzecz powiatowego komi­
tetu  do spraw  bezrobocia kwotę zł. 1900.

Zestawienie Rachunków
KOMUNALNEJ KASY OSZCZĘDNOŚCI powiatu Kieleckiego

na dzień 1 kwietnia 1932 r.
Kielcach

AKTYWA
K asa i sumy do dyspozycji w Bankach 
Państwowych Zł. 396722.54
P apiery  wartościowe własne 93252.10 
W aluty zagraniczne 37499.90
Weksle zdyskontowane i pożyczki

1384163.02
Ruchomości 9872.80
Koszty handlowe 25192.80
Różne 51263.67

1997966.83.

PASYW A
K apitał zakładowy i fundusze zaso­
bowe Zł. 115072.79
W kłady na książeczki, rachunki cze_ 
kowe i bieżące 1595205.68
Redyskonto i kredyty specjalne Ban­
ków Państwowych 232146.25
Różne 19191.88
Procenty i prowizje 35942.05
Zysk za 1931 rok 408.23

1997966.83.

Likwidacja zatargu w ząbkowickie] fabryce
„Elektryczność5

Trw ający od dłuższego czasu zatarg 
o płace robotników w ząbkowickiej fa­
bryce „Elektryczność" został wczoraj 
ostatecznie zlikwidowany.

Dyrekcja fabryki chciała obniżyć 
robotnikom zarobki o 15 procent.

Wczoraj odbyła się w tej sprawie 
konferencja pod przewodnictwem in_ 
spektora pracy inż. Federowieza z u- 
działem przedstawicieli zarządu fabry-

Udusiła i porzuciła dziecko w polu
cy lekarza, że niemowlę to, urodzone 
mniej więcej przed 2 tygodniami, zaraz 
po urodzeniu zostało uduszone, za czem 
przem aw iają wyraźne ślady na ciele. 

Policja szuka wyrodnej m atki.

>S i

ki i delegatów robotników.
Na konferencji doszło do porozumie 

nia. Mianowicie została podpisana u- 
mowa, obniżająca zarobki robotników o 
10 procent.

Dowiadujemy się również, że dwa 
działy prowadzone w tej fabryce: elek­
trolizy i wapna chlorowego zostały zam 
knięte na przeciąg 2 — 3 tygodni.

Onegdaj na polach wsi Mzurów, gm. 
Niegowa, powiatu zawierckiego, znale­
ziono zwłoki niemowlęcia płci męskiej. 
Na skutek przeprowadzonego przez po­
licję dochodzenia ustalono przy porno-

Bernard Shaw o tańcach nowoczesnych
CIEKAW A A N K IET A  ANGIELSKA.

(s) Rozwój taktyki piechoty od roku 
1915 do obecnej chwili. Z inicjatyw y 
sosnowieckiego oddziału związku ofice 
rów rezerwy, ju tro  o godz. 11 rano w 
sali Kuźnicy w Sosnowcu odbędzie się 
inauguracyjny wykład na tem at: .R o­
zwój taktyki piechoty od roku 1915 do 
chwili obecnej".

Referat wygłosi ppłk. Smelkowski, 
komendant P. K. U. w Sosnowcu.

Oficerowie i podchorążowie rezerwy 
wszystkich rodzajów broni proszeni są
0 .faknajliczniejsze przybycie. Wstęp 
wolny.

(s) W ykrycie kradzieży u inż. Dą­
browskiego. W związku z kradzieżą mie 
szkaniową u inż. Dąbrowskiego, za­
trzym ana została Zofja Niewiadomska, 
która — jak  ustalono — była główną 
Bprężyną. Ona bowiem naprowadziła 
złodziei na mieszkanie inż. Dąbrowskie­
go. W  toku dochodzenia ustalono, że 
kradzieży tej dokonali: Kowalski, P ie­
tras i Bratkowski. Cala ta  tró jka  are­
sztowana został w dniu 4 bm. i osadzo­
na w więzieniu za dokonanie kradzieży 
w mieszkaniu Beli Goldwasser przy uh
1 m aja w Sosnowcu.

(s) Kradzieże. Z komórki M arji 
Bo nerkowe.; (Mazowiecka 8) skradziono 
7 kur, wart. 25 zł.

— Ze sklepu Jachety N ajfeld przy 
nl. Modrzejowskiej w Sosnowcu, skra­
dziono 12 i pół metr. m aterjału. Śpraw- 
ea kradzieży, Ignacy Jurczyk, zam. na 
kolonji Czarne Morze w Kazimierzu 
*ostał zatrzym any i osadzony w więzie­
niu.

Jedno z popularnych czasopism 
londyńskich urządziło obecnie cie­
kawą ankietę na temat: „Czy podo­
bają się panu(i) tańce nowoczesne?" 
Należy dodać, że ankieta skierowa­
na była do szeregu wybitnych osobi 
stości, rekrutujących się głównie 
ze świata literackiego. Oczywista, 
iż zabrał w tej ankiecie głos wszę­
dobylski i wszystkiem się interesu­
jący Bernard Shaw, który udzielił 
następującej odpowiedzi:

— „Chciałbym chętnie powiedzieć 
coś charakterystycznego i dowcipne­
go o nowoczesnych tańcach, a raczej 
o tern, co ludzie tak szumnie nazy­
wają... Ale muszę wyznać otwarcie, 
że nie wpada mi nic do głowy — tak 
wielki jest mój wstręt do tańców 
nowoczesnych... Lubię taniec bar­
dzo, ale taniec artystyczny, a nie to, 
co wprowadzono do nas za przykła­
dem rasy czarnej i włóczęgów połu 
dniowo - amerykańskich... Gdyby 
ktoś w prywatnem kole wykony­
wał takie ruchy, uznanoby, że są 
one obrzydliwe, a gdy się wykonuje 
publicznie, nazywa się je tańcem...

Tańce nowoczesne mają brutalny 
charakter

zmysłowy
i nasuwają skojarzenia natury bar­
dzo intymnej... Dlatego uważam, że 
są one niegodne kulturalnego euro­
pejczyka"...

Znany dramaturg Maugham wy 
raził się tak:

— „Gdyby młodzież nasza ener- 
gję, zmarnowaną w tańcu, chciała 
skierować do pracy i pożytecznych 
zajęć, nasza cywilizacja poczyniła­
by wielki krok na drodze do dosko­
nałości".

Mac Campton ujmuje swe zda­
nie w słowach następujących:

— „Taniec nowoczesny jest naj­
jaskrawszym przejawem niemoral- 
ności dzisiejszego stulecia"...

Z tych i innych głosów angiel­
skich wynika, że elita umysłowa dzi 
siejszej Anglji odnosi się do tańców 
współczesnych bardzo krytycznie, 
uważając je, za niemoralne i nieod- 
powieclające godności kulturalnego 
europejczyka.

Z BĘD ZIN A .
(b) Lekcja śpiewu. Lekcja śpiewu 

chóru t-wa artystycznego w Będzinie 
odbędzie się dzisiaj o godzinie 19.30. 
Jednocześnie przyjm uje się zapisy no­
wych członków do chóru.

  000------

Z CZELADZI.
(c) Miesięczne zebranie związku pod 

oficerów rez. w Czeladzi odbędzie się 
w niedzielę w szkole przy ul. Będziń­
skiej. Omówione będą sprawy związane 
z walnem zebraniem, oraz zostanie zło 
żonę sprawozdanie delegatów ze zjazdu 
W Warszawie..

Z DĄBROW Y.
(d) Znalezienie noworodka. W lesie 

azagórskim znaleziono zwłoki noworod­
ka płci żeńskiej, które umieszczono w 
kostnicy kop. Mortimer.

(d) Kradzieże. Ogrodnikowi A. Bał- 
dysowi, zam. na kolonji Nieuiekło w Dą 
browie skradziono 18 drzewek olchy, 
wartości 100 zł.

 oflo— -

Z ZA W IER C IA .
(z) W alne zebranie związku straży 

ogniowych. W niedzielę 17 bm., o godzi­
nie 10-ej rano, w sali posiedzeń sejm iku 
w Zawierciu odbędzie się walne roczne 
zgromadzenie delegatów związku etra 
ży ogniowych okręgu zawierckiego, z 
następującym  porządkiem obrad: o- 
twarcie zgromadzenia i wybór 2 aseso­
rów i sekretarza, odczytanie i zatw ier­
dzenie protokułu z ostatniego walnego 
zgromadzenia, sprawozdanie zarządu o- 
kręgu  za rok 1931-32, sprawozdanie .ka­
sowe okręgu za ten sam rok, sprawoz­
danie kom isji rewizyjnej, zatwierdze­
nie program u prac okręgu na rok bie­
żący, zatwierdzenie budżetu na 1932-33 
rok, wybór 2 członków zarządu i 2 za­
stępców oraz wybór 3 członków komisji 
rew izyjnej i 3 zastępców.

(z) Yotum nieufności dla w ójta i ra  
dy gminnej w Włodowicach. Mieszkań­
cy gm iny Włodowice na zgromadzeniu 
gminnem, odbytem w ubiegłą sobotę w. 
sali urzędu gminnego, jednogłośnie 
postanowili wyrazić votum nieufności 
wójtowi gm iny Janow i Bąbskiemu i ra  
dzie gminnej. K rok swój zgromadzenie 
gminne m otywuje niedołężnem prowa­
dzeniem gospodarki gminnej. Jednoćze 
śnie na wniosek komendanta straży o- 
chotniezej we Włodowicach zgromadze­
nie gminne postanowiło oddać 1 morgę 
ziemi, położoną za parkanem  ogrodu, 
gminnego, na rzecz straży ogniowej o- 
chotniczej we Włodowicach. Na daro- 
wanem placu straż ogmowa na wiosnę 
przystępuje do budowy remizy, której 
brak daje się odczuwać, bowiem narzę­
dzia są porozmieszczane po pryw atnych 
stodołach.

(z) „Wyżsi" kombinatorzy. Serdecz­
ni przyjaciele Bronisław M usialik z 
Pińczyc i Bronisław Raczek z Mrzy- 
głoda, pozatem zapaleni cykliści posta 
nowili w jak iś sposób dojść do posiada­
n ia żelaznych rumaków, na kupno któ­
rych nie posiadali pieniędzy.

Od czegóż jednak głowa na karku. 
Po krótkiej dyskusji postanowiono — i 
zrobiono. W parę dni później M usialik 
i Raczek znaleźli się w Zawierciu, 
pierwszy w sklepie z rowerami J . Gold- 
szera (ul. Marszałkowska 16), drugi zaś 
w takim ż sklepie Szpajzera na St. Byn- 
ku. Każdy z osobna przeprowadzał 
targ , nabyw ając wkońcu wybrane ro­
wery, za które zapłacono wekslami opa 
trzonemi pieczęciami urzędu gm iny 
Pińczyce.

Po pewnym • czasie sprzedawcy prze­
konali się, że pieczęcie na wekslach są 
fałszywe, w następstwie czego cała spra 
wa znalazła się w policji, zaś Raczek i 
M usialik staną niedługo przed sądem 
za fałszerstwo.

 ofio-----
Z OLKUSZA.

(oł) Pomoc bezrobotnym. Powiatowy 
komitet dla spraw bezrobocia otrzymał 
w tych dniach transport m ąki dla bez 
robotnych w powiecie na miesiąc bie. 
żąey.

Przydział m ąki wynosi 25 tys. kg. 
natom iast przydział gotówki b. mały. 
Bony żywnościowe wydawane będą w 
normach wartości 1 zł.. 1.50 zł., 2 zł. i
3 zł-Jednocześnie dowiedzieliśmy się, ze 
(starosta Stam irowski czyni starań  tał 
o uzyskanie większych funduszów i o 
zatrudnienie jaknajwiększej ilości bez 
robotnych przy robotach publicznych,

(ol) Z L. O. P. P. W powiatowym ko­
mitecie LOPP. w Olkuszu powstał pim- 
jekt założenia koła LOPP. przy gmi_ 
nie żydowskiej. Dla zrealizowania tego 
projektu poczynione są już odpowied­
nie starania.

W tych dniach powstało koło przy 
cementowni ,JLlueze“, które prowadzo­
ne jest tymczasem przez komisarza 
Kostrza, instruk tora I  kat.

Spodziewane jest również utworze­
nie koła przy papierni „Klucze".

(ol) Harcerze ku czei św. Jerzego. 
Olkuski hufiec harcerzy urządza w 
dniu 17 bm. w Bolesławiu uroczystość 
ku czci swego patrona św. Jerzego, któ 
rego dzień wypada 24 bm.

W  program ie ustalono: zbiórka h u f. 
ca o godz. 7-ej rano przed szkołą pow­
szechną nr. J  w Olkuszu. 7.15 raport i 
wymarsz do Bolesławia, 9 10 nabo-
żeństwo w kościele parafialnym  w Bo­
lesławiu, 10 — 12 zwiedzanie zabytków 
historycznych w najbliższej okolicy 
Bolesławia, 12 — 13 obiad, 13 15 a-
kademja ku czci św. Jerzego. P rogram  
akadem ji następujący: refera t p. Zię­
by, śpiewy i popisy drużyn.

Jednocześnie omawiane są juz na 
zebraniach komendy hufca olkuskiego 
snrawy organizowania zlotu w czasie 
Zielonych Świąt. Zlot ten urządzony, 
jna być n a  Pakusce pod Olkuszem.
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O TW A RCIE SEZONU LETN IEG O  
U M OTOCYKLISTÓW .

Zarząd k lubu  motocyklowego Zagtę- 
bia Dąbrow skiego przypom ina za n a . 
szem pośrednictw em  klubom  zaprzy jaź­
nionym  i w szystkim  członkom KJYIĄD, 
że w dniu 17 bm., to  jest w niedziele, 

• odbędzie sic uroczyste otw arcie sezonu 
letniego w edług następującego p ro g ra ­
m u: godz. 9-ta rano zbiórka na  p lacu  
przed dworcem kolejowym  w Sosnowcu, 

Igodz. 10-la  m sza św. w kościele sw. To­
m asza na Pogoni, godz U -ta odczyt 
porucznika Ś lusarczyka o m otocyklu w 
wojsku (w lokalu  klubu ul. M ałachow . 
skiego 9 w Sosnowcu), godz. 12-ta de- 
filada na m otocyklach przez m iasta  Za­
głębia i godz. 13.30 przyjęcie przez za. 
rząd klubu uczestników uroczystości o- 
biadem.

I
 P r z y  astmie, katarze szczytów plae, chronicznym kaszlu, flegm ie, długotrwałem zachrypnięciu, winien czytać m .

każdy broszurkę pod powyższem ty tu łem . Autor p. DR. G UTTM ANN, b. naczelny lekarz  Finsenow skiego za- 
k ładu  kuracyjnego , w skazuje w sposób zupełnie dostępny drogi n a tu ra ln e  do usunięcia tych  ciężkich cierpień. jp j

K ażdy cierpiący o trzym uje takow ą na  żądanie za darm o i  bez opłaty  porta. N ależy nap isać pocztówkę (ofran- P J
kow ana 35 gr.) z podaniem  dokładnego adresu  do: ggy
Kowaną s  PUHŁM ANN et Co, BERI.IN 797, M uggelstrasse 25-25a.

C Y R K  STANIEWSKiCH
H 9  Nł, U  m  Sosnowiec uL Teatralna.

NA FR O N C IE  LIGOWYM.
Niedziela za trudn i w w alkach ligo­

wych 12 najlepszych klubów, „to re  za­
ciekle walczyć będą o drogocenne punk

Rozegrane zostaną następujące spot 
kania: W arszaw ianka — Czarni, w 
K rakow ie W isła z Leg ją  Pogoń spotka 
się z Polonją, w Łodzi i.. K, S. rozegra 
mecz z m istrzow ską G arbarn ią , Ruch 
zm ierzy swe siły  z Cracovłą i w S iedl­
cach 22 p. p. gościć będzie W artę.

ZAW ODY W P IŁ K Ę  NOŻNĄ.
W  niedzielę 17 kw ietn ia  rb. o godzi­

nie 15 m inu t 30 na  boisku sportow em  
tow arzystw a „B-cia B auerertz“ w Mi- 
jaczowie odbędą się zawody w piłkę noż 
ną o m istrzostw o k lasy  A  g rupy  czę­
stochowskiej, pom iędzy T. S. Myszków 
a K. S>. W arta  z Zaw iercia.

O S T A T N I E  D N I  P O B Y T U !
W  sobotę dn ia  16-go kw ietnia i w niedzielę dn ia  17-go kw ietnia 

2  PRZEDSTAW IENIA o I.ej pp. i 8.30 wiecz.
W  obu -  W IELKI PROGRAM ŚWIATOWYCH ATRAKCYJ!
R ew elacyjne popisy a rtystów  5-ciu części św iata.—W spaniała  tre su ra

zwierząt.
UWAGA: W sobotę dn. IG kwietnia na przedstawienie popołudniowe

ceny zniżone do połowy.

D R O B N E  O G Ł O S Z E N I A

POSADY i PRACE
M A SZYNISTKA - stonotypistka z u- 
końezonemi kursam i oraz dwumiesięcz­
ną p rak tyką , z ładnym  charak terem  
pism a, ze znajom ością STEN O G RA F J I  
polskiej oraz języków rosyjskiego i n ie­
mieckiego, znajdu jąca  się w k ry ty cz . 
nych w arunkach  m ateria lnych , poszu­
kuje jakiejkolw iek posady biurow ej w 
Zagłębiu lub na Śląsku, za skrom nem  
wynagrodzeniem , byle zaraz. Osoby re 
flektujące, k tórym  nędza i rozpacz bliź 
niego nie są obojętne, gorąco upraszam  
o wyżej w spom ianą posadę. Łaskaw e 
oferty : „Expres Z agłębia11 Sosnowiec, 
dla M aszynistki.

Przedsiębiorstwo Robót 
Blacharsko-Dekarskich

ADAM HESSE
SOSNOWIEC, 

ul. Orla Nr. 11 
te i. 4-58

przy jm uje wszelkie roboty w zakres b lacharstw a i dekarstw a wchodząee 
z m aterja łów  w łasnych i powierzonych.

PO SIA D A  NA SK ŁA D ZIE:
W anny, nasiadów ki, w anienki dziecinne, la ta rn ie  parowozowe i powozowe, 
baki na  benzynę do samochodów, nasady kominowe, bańki na olej oraz

— oliw iarki. --
SPEC JA LN O ŚĆ : krycie dachów blachą, dachówką, korjolitem  i te k tu rą  
bitom iczną i smołowcową konserw acja dachów.
CENY U M IA RK O W A N E! W Y K O N A N IE  PU N K TU A LN E!

BHasEgMMBMsaBBaHsagagMmaaBBWBK a

K U C H A R K A  zdolna potrzebna do re ­
s ta u ra c ji „Oaza" D ąbrow a Górnicza, 
Sobieskiego 21.
DAM w ynagrodzenie pieniężne kto m i 
wyrobi pracę dozorcy domowego. Zgło­
szenia do „Expresu" Będzin dla „Do- 
zorcy".________
PR A C A  i wiedza dla wszystkich! Za. 
robek poważne dochody za rab ia ją  nasi 
zastępcy! P isz zaraz: „Kieszonkowa F u . 
cyklopedja P o p u larn a"  K raków , Tózo- 
fitów 10.

PO K O J do w ynajęcia z oddzielnem wej 
ściem naprzeciw  Sądu Okręgowego od 
zaraz, może być dla dwucb panów. W ia  
dorność w adm in istracji.

Kina-Teatr
„PAIACE"

DZIŚ PREM JERA!

„Romanse cygańskie”
w roi. gł. BRYGIDA H EIM  I JÓ ZEF SCHILDKRAUT. -----

C zarujące melodje. R om antyczna treść.
NADPROGRAM- 

Pierwszy tygodnik mówiony po polsku.

Ceny m iejsc od 50 groszy.

KTO wypożyczy 1.500 .1 na hipotekę 
w procencie otrzym a do zam ieszkania 
pokój z kuchnią. Zgłoszenia Zawiercie, 
Sawickiego 17.
PO TRZEBN Y  skrom ny pokoik przy  ro 
dzmie. Zgłaszać się W arszaw ska 14. 
Koss.

Zgubione dokum entu.
po 5 groszy za l  w yraz

K INO

ZA6ł.ĘBIE
dawniej 

Kino-Teatr „Udziałowy”

D ziś 1
N a jw ese lszy  najm elodyjn iejszy  film  d źw ięk o w y

I I NOC W RA JU”
w  roli tytułow ej A N N Y  O N D R A .

UWAGA: Cena biletów na parterze 5 0  gr.
W KRÓTCE: Marlena Ditrich i M ay Vong w obrazie „Expres 

Szanghaju".

ESTER A  N A D EL zgubiła leg itym ację  
żyw nościow ą.na 2 osoby w ydaną przez 
'M iejski K om itet do Spraw  Bezrobo­
cia, k tórą  uniew ażnia się
ZAGUBIONA została nom inacja do 
szlcoły Nr. 5. Ks. F ran cu zek  Rubik. 
ZGUBIONO weksel na 50 złotych pE 
18. fi. 32 roku, w ystaw iony przez N aj- 
je lda b ram a, k tó ry  się unieważnia.
Un ie w a ż n i a m  prawo jazdy użytku
Tin n hł»7nOfvn -ctt-tt/I i-, ~TT * 1 .____1. T ' o

Kino-Teatr

Victoir
ąjrvic.wa.z;mAiW. praw o jazdy  użytku 
publicznego, wydane w K ielcach, Józef 
Piszczyk.
IU D EK  W ŁA D Y SŁA W  zgubił kon tra  
11 arkę w ydaną przez kopalnię „Hr. Re- 
aard .

dawniej
„W A W E L "

w  S ielcu  
obok kościo ła

Tel. 7 65.

DZIŚ W IE L K A  P R E M JE R A  FILM U

f§ P o ż a r  ś w i a t a 91

potężny d ram at serc, osnuty na tle W ojny Światowej. — 
Epokowy film  w 12 aktach. W  film ie tym  skupiono wszystkie 
czynniki, k tóre w sum ie m ogły stworzyć arcydzieło. W  p o ­
ryw ającym  tem pie rozw ija się akcja ka tak lizm u  dziejowego 
F ilm  „Pożar Św iata jest u a jo r ginalnie jszym  film em  o sta t­

n iej doby zdobyczą k inem atografj i św iata. --------
W  roi. głów.: W ILLIA M  HALL, D A Y IS M A R IE  AULT.-----

Z nakom ita i wzmocniona orkiestra.
Ceny m iejsc zniżone: Balkon 1.50; m iejs .e 1 1.20; I I  lzŁ; I I I  GOgr

G R A B O W SK I W ŁA D Y SŁA W  zgubił 
książeczkę wojskową, k artę  m obiliza- 

10czr,ik 1905, w ydane pizez P . K  
[U. Miechów, rocznik 1905, dowód osobi 
^ y , w ydany przez starostw o w Olkuszu.

W

R Ó Ż N E .
JUNIEW AŻNIA się dobrow olną umo_ 
wę, zaw artą  m iędzy M ichalikiem  An­
drzejem, S tefanem  Budą i A leksan­
drem M ikuśkiewiezem  ua sprzedaż 
fuzni, k tó rą  po w ypłaceniu pieniędzy 
we zwrocono mi. A leksander M ikuśkie 
yicz, M odrzejów. P astew na 5.

Dźwiękowe
KINO

MOMUc
Aparatura dźwię­
kowa najnowszej 

kiinslrukcji.

jA długi żony T eofili z Pieczyraków  
He odpowiadam . Koćwin Ludw ik, Ła- 
py - K ąty .

Od czw artku 14 do niedzieli 17 kwiet. rb.
N ajbogatszy  w hum or film  100 proc. dźwiękowo _ śpiewny

Krói Bulwarów
(P IE R W S Z E  STRUNY M IŁOŚCI)

wg. scenarjusza P . Colombier. W ro li głów. G EO R G IES M IL­
TON ORAZ H E L E N A  V A R D V IER E.

U w aga. Ceny m iejsc od 46 groszy.
W  niedzielę o godz. 11 ranr. PO R A N E K  DLA M ŁODZIEŻY.— 
Anons: Od czw artku 21 kw iet. STRASZNA NOC filir. polski.

Wydawca: Helena Monsiorska,

CZOPKI HEM OROIDALNtó 
„Varied" (z kogutkiem) 

U suw ają ból, pieczeuie, swędzenie, 
krw aw ienie, zm niejszają guzy (żylaki) 

Sprzedają apteki.

Ogłoszenie.
Do Rejestru Handlowego Sądu Okrę 

gowego w Sosnowcu wpisano następują 
ce firmy:

Dnia 23 stycznia 1922 r.
B. 541. „D ąbrow ski H andel Żelaza 

„Ge-Ka“ — Spółka z ograniczoną odpo­
w iedzialnością z siedzibą w Dąbrowie 
Górniczej p rzy  ul. K r. Jad w ig i nr. 28. 
Celem spółki jest prow adzenie handlu  
żelazem 'i w yrobam i żelazr.emi. D ziałal­
ność swą rozpoczęła 28 g ru d n ia  1931 r. 
K ap ita ł zakładow y wynosi 1000 złotych 
i dzieli się n a  40 udziałów po 100 zł. każ 
dy, w niesiony do kasy  spółki całkowicie 
gotówką. Zarząd in teresam i spółki nale 
ży do obu spólników t  .j do A bram a — 
Icka G adta i C haim a Kochena. W szel­
kie zobowiązania spółki, czeki, żyra, 
weksle, pełnom ocnictw a .umowy, proku 
ry, m ogą podpisyw ać obaj spólnicy łą­
cznie, albo sam  A bram  Icek Gadt, lecz 
zawsze pod pieczęcią firm y. K orespon­
dencję, nie zaw ierającą zobowiązań mo­
że podpisyw ać każdy ze spólników od­
dzielnie, lecz pod stem plem  firm y, każ_ 
dy ze spólników  oddzielnie m a praw o 
prow adzić sp raw y  sądowe spółki osobiś 
cie, lub przez obranych przez siebie ad 
wokatów, z praw em  udzielan ia  im  poł_ 
nomoenictw, jakoteż odbierać z poczty, 
te legrafu , kolei i skąd zajdzie potrzeba 
korespondencję zwyczajną, poleconą i 
przesyłki. Spółka z ograniczoną odpo­
wiedzialnością. A kt spółki zeznany zo­
sta ł przed zast. no tarju sza  S zrettera  w, 
Będzinie dn ia  28 g rudn ia  1931 r. Nr. rep. 
2336 na czas nieograniczony.

B. 542. „F ab ry k a  Przetw orów  Tłu­
szczowych „Siła" — Je rz y  W olf i Zyg-
m u n t D reszer, Spółka z ograniczoną od 

'  sibgpow iedzialnością z siedzibą w Sosnow­
cu p rzy  ul. Chem iczne,’ N r. 4-8. Spółka 
m a n a  celu prow adzenie fab ry k i prze­
tw orów  tłuszczowych oraz artyku łów  
przem ysłu  chemicznego. D ziałalność fir  
m a rozpoczęła 1 listopada 1931 r. K ap i­
ta ł  zakładow y wynosi 60000 złotych i  
dzieli się n a  100 udziałów  po 600 zł. każ­
dy, w niesiony do kasy  spółki 30000 zł. 
ap o rtam i i 30000 zł. gotówką. Zarząd in­
teresam i spółki należy do obu spólni­
ków t. j. do Jerzego  W olffa i Z ygm un 
ta  Dreszera.; każdy z zarządców m a p ra ­
wo sam odzielnie reprezentow ać spółkę 
przed w szelkiem i w ładzam i, in s ty tu c ja ­
m i i sądam i, nie w yłączając kolei, pocz­
ty  i Pocztow ej K asy  Oszczędności 
W eksle, czeki, indosy, przekazy oraz 
um ow y i pełnom ocnictw a w inny być 
podpisyw ane pod stem plem  firm y  
przez obu zarządców. K orespondencję 
zw ykłą, poleconą — przesyłki zwyczaj­
ne i wartościowe, pieniądze z przeka­
zów pocztowych i telegraficznych, to­
w ary  w szelkiego rodzaju  od osób, in­
s ty tu c ji i urzędów  może otrzym yw ać 
każdy z zarządców sam odzielnie za 
swoim pokw itow aniem . Spółka z og ra­
niczoną odpowiedzialnością. A kt spółki 
zeznany został przed not. R aykow skim  
w Sosnowcu dnia 7 listopada 1931 r. 
N r. rep. 1685. Czas trw an ia  spółki okre­
ślony je s t na  czas trw an ia  dzierżawy, 
licząc od 1. X I. 1931 r. do 1. V I. 1937 r.

ZAWIADOMIENIE.
Kancelarja komornika 

Sądu Grodzkiego
w Sosnowcu

R ew iru  Ii-go  
od dnia 18 kw ietnia 1932 r.

została przeniesioną
do domu pod Nr. 12 
przy ulicy l~go M a j a  

w Sosnowcu.
Druk. „E xpres Z azęb ia"  Sosnow iec, uL T eatralna L  tel. 4-4JA. Redaktor odp.; Józef


